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Paniczne nastroje w Europie

Zarządzenia obronne na pograniczu
Francji, Szwajcarii i Holandii

ZURYCH, 14,9. (teł. wł.) Szwajcar- ca korpusu Labhardt powrócił z zagra- władz francuskich w sprawiie wczm.ee- wych oraz forteczny personel technicz. 
alei Departament Wojskowy ogłosił na- nicy i zwołał posiedzenie Rady Obrotny nietnia garnizonów francuskich na po- ny.
stępujący oficjalny komunikat: Kraju. Na posiedłzenau tym oma/wwamo graniczu przyjęte zostały przez ludność W Kehl przytrzymano ostataco kore-

„Na mocy pełnomocnictw, udeuel.- obecną sytuację z całym spokojem. W miejscową z żywym zadowoleniem. spondenta paryskiego „Gandide", któ- 
nych przez Szwajcarską Radę Z wiązko- (podobny sposób .zapatrują się ńa sytu- Równocześnie informują, że na całym ry na podstawie normalne) wizy mo­
wą. Departamentowi; Wojskoweńmi de- ację w Departamencie Politycznym. pograniczu francusko-niemiedkwm dagę mieokiej przebywał w tym mieście i

’ WSTRZYMAM® URLOPÓW się aau^ayć wzrost nastrojów pan«»- zbierał wratefea. Krtieępratate tego 
wmych dróg komunikacyjnych oraz li- nych. W niektórych miejscowościach, jednak ipo pewnym czasie zwicłniono 1
nij kolejcwych na całym pograniczu HAGA, 14.9 (teł. wi.) Rząd holem- znajdujących się nad samą granicą — odstawiono na stronę francuską, 
szwajcarskim z dniem 12 bm. ders!c: zarządził natychmiastowe wstrzy b3[rdaiej ibojaźliwil mieszkańcy myślą Zaznaczyć natoży, że korespondent

Miejsca podminowane pilnowane są »«me wszystkich urlopow w garmzo- o qpusz)OTmkl 5^^ gjeóab, w tego pisma był jedynym z pośród dzień-
pn«s ochotnicze oddziały graniczne. _ i»i woldwjdi na wódtedM] gram- „bawte praed wojną. rakarzy wołów*. których Hitler
Zarządzeniom kierownictwa tych od- ®y Hodaindn. Uzasadnienia t9go zarza- 2 miasta Kehl, leżącego na niemiec- w icaasie jednego z ostatnich kongresów
działów należy się bezwzględnie podpo- dzema me opublikowano. braegni Remu donoszą, że w ciągu w Norymberdze osobiście pochwalił za
rządkowac. WE FRANCJI ostatnich dni wszystkie hotele, a na- obiektywne ustosunkowanie się <fo

Równocześnie wydaje się surowy' za- ZURYCH, 14.9. (teł. wł.) Ze Stras- wet wolne pokoje prywatne w miesz- Trzeciej Rzeszy.
foaz ^przebywania w pobliżu podmróowa- sbutrga donoszą, że ostatnie zarządzenia kaniach zajęte zostały przez wojeko-
nych obiektów trategiznych, jak i też .. .
fotografowania i przeprowadzania ja- Rząd czeski odrzucił ultimatum Heoleina
kchkolwiek szk-.cow terenowych*'. ___ _5_________________________________________________________ _

W związku z tym informują z Bazy- _ _ _ __ _ .

Niemcy sudeccy zerwali rokowania z Hodzą
‘2 Stan wyjątkowy w dalszych trzech okręgach

fra.fi iot. kompl'. Ba* ministrów otetewaH *> p««.j «-
Niemcy i Francie kacje w kryzysie czechosłowackim. Według najnowszych depesz, sytuacja cy nad ultimatum part'i sudecko-niemeck;e.j,

Dlatego teś szwia.jcarsk-e wład-ae zwia Riąd Hodiy ogtesil w <kręgach auem ee- przedstawia się następująco: która rażatós aniesisnia ogtosaeaego wcwraij
iłowe. te wględll 1» WraraŚOTa Sytu'- ■kleh’ Rd,<’ *»«« *> »>ta- PRAGA, 14.S (tal wl>. Noe Sslsw paty <*>■>» wyląita-ogo w «S~i <tawĄ suóeo,
■cię DęfcynaaStawą, pMtauJwily ‘ na- W«*W. »ra» . *ł>- •* ' V** • •«* «**• 1 M
tychitfast przedsięwziąć wszelkie śród- w ciągu dnia w szeregu miejscowość ach śłiwacj-. Wprawdzie według o-ficjalnęgo ko- stwierdzając, ze. w przeciwnym razie arauca z
ki ostrożności. W szwajcarskich kołach wynikły nowe zajścia, przy czym policja munikatu nie doszło nigdzie do starć, na każ- sieb e odpowiedzialność za dalszy b eg wy-
rządowych mimo to istnieje przekona- żandarmeria użyły bron palnej. W wyniku dym kroku jednak odczuwa się taką nerwo- padków.
nie, Że Szwajcarii nie zagraża bezpośre- starć i®8* kilkunastu zabitych wielu ran- wość i takie napięć e, jakiego nie notowano Po długotrwałych obradach rada ministrów
dhio niebezpieczeństwo konfliktu wo- nych, co przyczynia się do wzrostu podnie- ---hczas w kryzysie czechosłowackim. postanowiła nie odwoływać nadzwyczajnych 
iewgo I, zdaniem tych kół, jednak . . . turó me wj-rfyw^ pełtej: i w>J-
M należy tagatelizoTOĆ niebezpieezeń. 15 ZandarlBOW CZeSKlCh Zabitych »ka, ptorieemy* <Ł atezymne eii-ró^
rtwa, mogącego grozić granicom Szwaj -------------------------------------------------------------------- .--------  Sten wyjębkewy będzie więc Utrzymany.
caru. a II 1 8 1 Jednocześnie premier Hcdża wyrazi goto-

Krwawa masakra w Haberspirk
=-Z------- -------------------------------------------- PRAGA, 14.9. (tel. ,wl.) W m. Haber rabin, maszynowe, granaty rettne prayozycy, liędowyA.

spiyk (okręg Falkenau) doszło dziś ra- i 40 skrzyń z amunicją. Podobno na naradzę, która odbyła się po
budzie sa mili no poważnych zajść między tłumem, Na miejsce wypadków przybyły z Posi^zendu gabinetu, a w której obok prezy-

_ “ liczącym 2000 Niemców Sudeckich i Falkenau samochodami oddziaiy żan- <łenta Benesza : premiera Hodży wziął odział
Weseli, wymowni żandarmerią czeską. diarmeri;. Między żandarmami i ludno- min ster Obrony narodowej Machnik, rozwa.

y ł Początek rozruchom dało starcie mię śeią niemiecką wywiązała się wałka. — io'n<’ możliwość ogłoszenia mobilizacji.
Gdy Diia, Tvskie komunistami i Niemcami. W czasie Wkrótce potem na miejsce starcia wy- Gdy wadamość o odrzuceniu ułtmatom za«

J zajść żandairmer a ruszyły wojskowe samochody pancerne. pządu SDP Mde8z!a d» Ch«bu, gdzie w per-
Od Styki Z hurtowni da^a salwę do tłumu Niemców, 15 żandarmów czeskich zostało żabi- manencJi obraduje .rada znczelna stronnictwa

którzy rzucili się na bydynek żan- tych. Straty Niemców Sudeckich nie sudeckiego, Konrad Henlein uznał, iż w tych
• ■— --------------77"---------------------- darmerii, zabierając zeń dwa ka- są znane. warunkach wszelk e rokowania są n emoźdiwe

'............- ---------- --— ------------- ------------------------ --------------- -----------------------  . -------- i bezcelowe.
p e wódiz Niemców sudeckich podziękował po-* ° rozwiązaniu Izb Słom, członkom delegacji do rokowań z rzą-
' ——   ----------------------------- - . dem za ich dotychczasową pracę ■ rozwiązał

delegację, odb erając jej pełnomocnictwa.

Narady polityczne stronnictw
w w obliczu wyborów becnie w 11 okręgach.

Pierwszy ^ro*^a' pssiedzanis natzełnegc komitetu wyko Centrałnęgo komitetu porozumiewa w- Wszystkie bez wyjątku dzienniki stwerdza-
*odaw^v l̂entJ?O-r<?Bwiązaaiu l2b.usta‘ nawczego do Warszawy na piątek, wzy -'SgU. I ją powagę sytuacji i nawołują do zachowan a
lityoznwm011 ii •‘1U^ w zw’ P°' wając członków komitetu telegraficz- Warszawski Klub demokratyczny — zimnej krwi i spokoju. Informacje o wypad­
ach wvL - o^lde P°d znakiem no- nie. ^ólał posiedzenie zarządu na czwartek, kuch ubiegłej nocy są jednak raczej skąpe.

W«zv » • OW 0° Sejmu 1 Senatu. Na dzień 20 bm. zwołany został ko- . Również komitet organizacyjny — Dziennik tłumaczą to tym, że ograniczają się
nia nj.i.j1® stronnictwa i ugrupowa rrftet wykonawczy Stronnictwa Pracy -rc-nmactwa demokratycznego zwołał jedynie do publ kowania oficjalnych i półofi-

i yczne rozpoczęły od wczesnego « Warszawie, który będzie miał za za woje posiedzeń e na 25 bm. do War- cjalnych komun katów.
a°łowvc^1^OWy 5 konferencje swoich -lanie ustalenie terminu zwołania rady awy. Dzienniki aktywistyczne zamieszczają o-

.. naczelnej stronnictwa. SĘDZIA ST. GIŻYCKI dezwę. niemeckiej part socjul-dem^kratycz-
zwołał^8™16 stronnictwa pohty- Preizydaum ZZZ Moraczewskieg: o- GENERALNYM KOMISARZEM -ej, która wzywa Niemców'sudeckich do współ 

komitety naJ'^tźsze dni swoje -raduje 15 bm. na dzień zaś 19 bm. — WYBORCZYM •-acy z rządem czechosłowackim w tej histc-
Jednak nalwżv ?.a^GZ,e- Spodziewać się .'.olany został centralny wydział do Geneiralym komisarzem wyborczym ycznej godiznie, podkreślając, że wszystkie 
Wean4 samerJ^ł**^- ? te Warszawy. marnowany został sędzia Sądu Naj- prawa Niemcy osiągnąć mc-gą na drodze po
'•fciałii w wvK. decyzji co do w dniu jutrzejszym obradować bę wyższego, p. Stanisław Giżycki, który kojowej.
raczej szerszwn u z'™wl?ł jr d^ie prezydium Centralnego komiteti pełnił już tę funkcję w poprzednich wy- Na ulicnch Pragi od wczesnych godzin pa-
ni3aoyjnej y datom hierarchii orga porozumiewawczego związków praco borach do Sejmu i Senatu. nuje ruch. Miasto ton ę w powodzi sztanda-

Przez c-jy .... .... wmiczych. Na zastępcę generalnego komisarza rów narodowych, spow tych w kir. świątynie
^atrałny ®z'®iei'roy obradowa! Na 25 bm. zwołana została narada wyborczego powołany został p. Adam w ciągu przedpołudnia były przepełnione. Dz ś
Srt*onni<jtwo wykonaiwczy PPS. czołowych władz organizacyjnych wszy- Chechliński, sędzia Sądu Apelacyjnego bowiem przypada pierwsza rocznica zgonu

mctowe zwołało plenarne stkiKih związków, wchodzących w skład w Warszawie. prezydenta „oswobodzić ela“ T, G. Mesaryka,
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NA ŁAMACH PRASY

KATOLICKIE TONY
„ABC“ pisze:

Prasa socjalistyczna w Polsce stała się 
dzisiaj ultirakatołicką. Nie ma dniu, żeby 
tam n e rozważano dogmatów katolckicli, 
żeby nie wyrażano współczucia Kościołowi, 
prześladowanemu w hitlerii.

Znknęły . ze szpalt „czarne sutanny" 
i przedstawić'ele „ciemnoty średniowiecza", 
a byle żydłak wiecznym piórem pisze „po 
katolicku".

Znowu ,J)z'ennak Ludowy" opisuje niedo­
lę niejakiego księdza Riesera, zamkniętego 
przez narodowych socjalistów w b. Austr i 
w obozie koncentracyjnym. Czytamy:

„Tragiczny los księdza Riesera jest jed­
nym więcej wśród mnóstwa dowodów, że 
katolicyzm w Austr i (podobnie zresztą jak 
w Niemczech) jest prześladowany i zwal­
czany, że zastosowana przez dostojników 
duchowych austriackich polityka uległość 
i pokory wobec hitleryzmu nie tylko nie u- 
dobrucheła brunatnych władców, lecz prze- 
e wnie dodała im śmiałości i wigoru w wal­
ce z Kościołem.

Nawet Kośeół już pisze się w organie 
PPS dużą literą. Możnaby się cieszyć, 
gdyby n e to, że umizgi szyte są grubymi

B. SEN. SEYDA PRZECIW 
B. MARSZ .TRĄMPCZYŃSKIEMU 
Na list p. marsz. Trąmpezyńsftdego, 

który wystąpił za ■wispótdziiataniem 
wiszystkich „narodowych" ugrupowań, 
od Stron. Narodowego poprzez Stron. 
Pracy do Stron. Ludowego, o czym pi­
saliśmy w artykule wstępnym przed 
kilku dniami, odipcwiada wielkopolski 
organ Stron, Narodowego „Kurier Po- 
amański", pisząc:

.Jeżeli chodzi o złączenie s ę wszystkich 
rzeczywistych narodowców pod wspólnym 
sztandarem, to my o tym nie tylko marzy­
my, ale do tego celu dążymy. Chodź tylko
o to, kto istotnie jest rzeczyw stym naro­
dowcem. Jeżeli marsz; Trąmpczyński za rze­
czywistych narodowców uważa ogół żywio­
łów, wchodzących w skład ongamizacyj, a 
szczegółu e władz Str. Pracy, oraz Stronn - 
ctwa Ludowego, które wymienia, to — przy 
całym szacunku dla marsz, Trąmpczyńskie-. 
go i jego zasług narodowych — tego jego 
poglądu zgoła nie podzielamy. Pamiętamy 
bow em rolę polityczną, jaką odnośne • (<>- 
czywiście nie wszystkie), czynniki odgry­
wały w przeszłości — że wekażemy okres 
przed rokiem 1926 — i- zdajemy sobie do­
brze sprawę z ich obecnego rzeczywistego 
charakteru politycznego i obecnych ich po­
litycznych stosunków. Nie o drobne chodź 
odchylenia.

Do tego, eo było przed majem r. 1926, 
obozowi narodowemu wracać nie wolno, in­
ne są zupełnie czasy, innych całkow cie 'wy­
magające metod — metod twardych, zdecy-

Smierć od ukąszenia owadu
PO DWÓCH LATACH

W Biimitagham (Anglia) zmairł nie­
jaki Kilgour, na chorobę .spowodowaną 
przez ukąszenie nieznanego owada, któ­
ry ukąsił go jeszcze przed diwioana laty, 
podczas wycieczki nad morzem. Wszyst­
ka zabiegi lekarskie nie zdołały urato­
wać życia. Kilgourowi.

Kobiety w kapeluszach
PRZED SĄDEM.

Każda kobieta, która zmuszona jest 
stanąć przed sędzią angielskim odsm 
złożenia wyjaśnień, nnusi być ubrana w 
kapelusz, zgodnie ze starodawną trady­
cją. świadkowie, którzy tego zwycza­
ju zaniedbają, muszą zgłosić się ipo- 
nowin:e. Jeisit rzeczą ciekawą, gdy przy­
chodzi do sądu dziewczyna czy kobieta 
wiejska, nie nosząca zazwyczaj kapelu­
sza, lub nneznająca przepisów praiwa 
tradycyjnego;, wówczas na życzenie sę­
dziego wieśniaczka zawiązuje chustkę 
na głowie, imitując kapelusz ... ażeby 
tradycji stało się zadość.

Dlatego w sądach angielskich wid®: 
się kobiety w Zawojach z chustek, bo 
przepis tradycji jest przepisem.

Zapisz się na członka
P. M. S.

dpwanych, rzeźbiących stopnowo, ale kon­
sekwentnie wyraźne — bez kompromisów — 

.Oblicze przyszłej Polski narodowej".
Oznaczałoby to, że koła Stronnictwo 

Narodowego z b. senatorem Marianem 
Seydą .nia czele ne podzielają opinii b. 
matnszalłka Trąmpczyńskiego.

SKANDALICZNA GALERIA
Bydgoszcz ma niesforną publiczność 

teatralną na galerii „Dziennik Bydgo­
ski" opowiada o takim 'zdarzeniu na 
otwarciu teatru miejskiego'.-

. „Już w ub eglym sezonie zachowanie s ę 
galerii często było nie na miejscu, lecz to, 
co się dzało na sobotniej premierze, prze­
kroczyło daleko wszystk e granice przy­
zwoitości. Publiczność z galerii urządz ła 
sobie sport z przeszkadzaniem w przedsta-

LOPP w Oniflarii, tam II vUranii
Pierwsze wieści o

WARSZAWA, 14.9. Dziś rano Aeroklub 
R. P. otrzymał pierwsze wiadomości o balo­
nach polskich borących udział w zawodach o 
puchar Gordon Bennetta.

Balon LOiPP, na który leciał kpt Janusz
Janik wylądował wczoraj późnym wieczorem 

w Trohanan w Bułgarii.
Warszawa II p lotowana przez inż, Krzysz- 

kowskiego i Łańcuckiego wylądowała w Ca- 
tunele w Rumunii wczoraj o godz. 13-ej.

O trzecim polskim balon e „Polonii II" z za­
łogą por. - Koblański i Panatalon brak wieści,

Nadeszły również w adrmości o losach

Stan wojenny w Palestynie

Atak samolotów angielskich na partyzantów
Nowa dywizja piechoty przeciw Arabom

LONDYN, 14.9 (tel. wł.). Rozruchy w Pa­
lestynie weszły obecnie w fazę bardzo groźną. 
Sytuacja zaostrzyła s ę do tego stopnia, że 
wojsko traci panowanie nad sytuacją. Arm a 
angielska, walcząca z partyzantami arabski­
mi, ponosi codzenne straty, które budzą za­
niepokojenie w rządzie i społeczeństwie an­
gielskim.

Jak słychać, na dzisiejszym posiedzeniu ga­
binetu angielskiego zapaść mu decyzja ogło­
szeń a etanu wojennego w całej Palestyn ę i 
wysłania tam z Anglii świeżej dywizji pie­
choty.

Drobne utarczki z Ambam' przeradzają się 
•w bitwy, trwające po kilka godzin. Przez ca­

Oficer czeski
— strzelał do mjr. Pratta

PRAGA, 13.9. Mjr Suibton Pratt, który szy- 
jechał do Chebu, aby zbadać incydenty, stał 
się przedmiotem owacji 8-tysięcznego tłumu 

tamców sudeckich.
Tłum zebrał s ę przed jego domem i de­

monstrował tak długo, dopóki Pratt nie uka­
zał się na balkonie.

Mjr Pratt omal nie padł ofiarą swych obo­
wiązków. ■ ~ —- - ■

Za ralt oociaanielo do odwiBffltói
40 fabrykantów

ŁÓDŹ, 14.9. Na. skutek leśnych skarg łódz­
ki inspektorat pracy przeprowadzi lustrację 
nakładów przemysłowych w Bełchatowie, Ze­
lowie, Łasku Zduńskiej Woli i 'n. m astach 
województwa.

KTO WYGRAŁ
Stała dzienna wygrana 20 tysięcy złotych 

padła na nr. 17539
25.000 zł na nr. 110998
10.000 zł m n-ry: 14496 53824 107048 126079 

146087
5.000 zł na n-ry: 18485 22018 'H59134
2.000 zi na n-ry: 8251 28904 33875 40163

w P.P.S.
w en u, klaskała nie w porę, krzyczała,, wy­
ła w ogóle zachowywała się jak banda dzi­
kusów. I co najsmrutei ejsze, w ększość na 
tej źle wychowanej galerii ma młodzież 
wyższych -klas gimnazjalnych wespół z ma­
turzystami, którzy niedawno opuścili 
szkołę.-

Nie obwiniając ogółu młodiz eży, w imię 
elementarnej kultury apelujemy do władz 
szkolnych o wypowiedzenie stanowczej wal­
ki temu barbarzyństwu. Ponieważ jednak 
rozwydrzenie doszło zbyt daleko, wydaje 
nam s ę, że natychmi astową reakcją na nie 
powinno być całkowite zamknięcie galerii 
na premierach. Strata materalna będize 
mała, a zysk moralny dufży".

Uwagi „Dziennika Bydgoskiego" są 
rupełnie słuszne.

polskich balonach
dwóch balonów obcych.

Zawodnik francuski Croirlbem na ,,Aero- 
Club-France", któremu towarzyszył Coez wy­
lądował na terytorium Czechosłowacji w po­
bliżu Bratysławy.

Na terenie Austri! wylądował zaś zawodnik 
Cookeleberg, lecący poza konkursem.

Jak informuje PIM warunki lotu były wczo­
raj doskonale. Cały ozus w ały silne wiatry 
zachodnie. To też n e jest wykluozone, że je­
szcze dziś rano niektóre balony znajdowały 
się w powietrzu i tym tłumaczyć sobie należy 
brak w adomośc'.

le wczorajsze popołudnie trwała taka bitwa 
n® drodze z Betleem dio Hebronu. Wojsko an­
gielskie wezwało przez rad o na pomoc samo­
loty, które rozstrzygnęły walkę. Od bomb 
kul karabinowów maszynowych samolotów 
brytyjskich zginęło 14 Arabów a wielu od­
niosło rany.

W c ągu dnia wczorajszego dokonano dwu­
krotnie napadu na stację pomp, zaopatrując 
w wodę wo.docągi Jerozolimy. Runo grupa 
Arabów wtargnęła na stacje i rozbroiła strze­
gących jej policjantów. Arabowie unerucho- 
mi-li pompy, jednak szybko wycofali sę wo­
bec przybycia wojsku.

Wieczorem partyzanę’ napadli drugi raz na

Oto w czas e strzelen ny na ulicach, jeden 
z czesk ch oficerów dał do niego strzał, ale na 
szczęście nie trafił.

Strzał padł w chwil’, gdy Su-tton Pratt us­
tawał wskazać na swój oficjalny charakter, 
wznosząc do góry legitymację.

Sutton Pratt udał się do komendy policji i 
przyczyn i s ę do wstrzymania strzelaniny.

W wyniku lustracji pociągn ęło do Odpo­
wiedzialności karnej 40 właściciel’ fabryk ea 
obnażanie zarobków robotniczych o 15 do 50 
proc, poniżej norm przewidzianych przez u- 
mowę zborową.

44917 67213 74354 79968 79968 98257 118420 
115280 127914 1411540 154694

1.000 zł na n-cy: 1759 2271 4577 8256 9605 
15083 18798 20476 40210 47321 67285 80016 
3284? 83488 86835 88215 114155 117481 119987 
126434 130888 134100 137068 138151 159621 
141745 145672 155511 156536

„Dar Pomorza**
WYRUSZA W ŚWIAT

GDYNIA, 14.9. Dn a 15 bm. z portu gd ■ 
skiego wyrusza w siedmicimiesięczną 
po świacie „Dar Pomorza" z uczn am _ ? 
stwowej szkoły morskiej. W podróży ł>jer ' 
udział 70 uczniów i jungów, którzy na 
•strzen 15.000 m 1 morskich odwiedzą 
w Las Palmas, San Vincent, Barbados, p-J 
to Rico, Kubie, Jaansjoe, Santiago de Cuj^ 
i wreszcie powrócą do Gdym. Podróż potrwa 
115 dn oziynnen a morzu i 85 dni na posto. 
jach w różnych zakątkach świata.

Pożegnanie odchodzącego „Daru Pomorza1' 
będzie miało charakter bardzo uroczysty

Żołnierska ofiara
NA DOM KULTURY I SZTUKI

KALISZ, 14.9. W dniu powrotu oddzatów 
z dorocznych ćw czeń letnich, społeczeństwo 
kaliskie postanowiło wydać .wspólny obiad dla 
żołnierzy, którego koszt m'ał wynieść 1500 z), 

. Potrzebne fundusze niezwłoczne zebrano 
preakazując je dowódcom oddziałów.

Żołnierze jednak samorzutnie podali pro. 
jękt, ażeby suma 1500 zł przeznaczona fis 
nich na ob ad, została prezkazana na budc«f 
)ómu Kultury i Sztuki im. Adama Asnyli;

Kaliszu. ■ •

Ewidencja
LUDNOŚCI ARYJSKIEJ W GDAŃSKU
GDYNIA. 14.9. Ustawę o ścisłej ewidewj 

ludności aryjskiej ogłoszono w Gdańsku. 1
Dla każdej rodziny założona będzie c«obm 

księga famil jna do rejestru stanu cywilnego 
składająca się z dwu części: ewidencję rozpo­
czynać się będz e ś-ubem pary małżeńskiej, 
a dalej już normalne zapsy urodzin dzieci.

Druga część księgi przeznsaaor.1 jest m 
ścisłą i szczegółową ewidencję stosunków po 
krewieństwa małżeństwa! uż do trzeciego po­
kolenia włączn e.

Termin wprowadzenia’ ksiąg faańlijnyth 
.'.stawa wyznzcza r.a dzień 1 stycznia 1939 

stację pomp ; podpalili jej budynki. Ogić 
udało sę ugasić. Wody w Jerozolim ę nie to 
kuje.

Między Haifą i Lyddą partyzanci spowolt- 
wal- wykolejenie poc ągu. Lokomotywa i 
wagonów uległo rozbiciu. Maszynista 
w katastrofie, dwaj kolejarze są ciężko ram,

W Jerozolimie i Jaffie zastrzelono 
Arabów: w Haifie zrańony został przez nie­
znanych sprawców jeden z wybitnych doal*' 
czy arabskich. N edaleko Lyddy znaleów’ 
zwłoki jak egoś zamordowanego żyda. 
czas ostrzeliwania autobusu żydowskiego to 
ło Safed, zginął adwokat żydowski, King®'

W Lutrpn podpalona została przez Arabó' 
i częśc owo zniszczona radiostacja. Komuni­
kacja na ulicach m'a®t zastała ograniczona.

Rozpoczyna się złota
POLSKA JESIEŃ

Pogoda w Polsce kształtuje się obecn e 1”^ 
wpływem powietrza polamo-morskiego. 
dziś PIM zapowiada: Słonecznie i dość ciepło. 
W atry zachodne umiarkowane, na półno<J 
dość silne. Temperatura około 20 st. Tiki stan 
pogody powinien utrzymać się przez 
dłuższy. Rozpoczęła się więc złota P0'®’ 
jeseń.

młodzieńczy

[£LEGNUJ(?C

Brać joNfl LNiŁjl
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po decyzji P. Prezydenta Rzplitej

IDZIEMY KU WIELKOŚCI PAŃSTWA
podwiązanie Sejmu i Senatu przez P. 

prezydenta RzpFtej wywołało w społe­
czeństwie ogromne wrażenie. Zastano- 

I wiwszy się głębiej, a zastanowcenie to 
znakomicie nam ułatwiają motywy 
wytoczone w dlekrecde Pana Prezy- 
'j0nit3 dochodź my do wniosku, iż dla 

I społeczeństwa n;e powinno być to zno­
wu tak wielką niespodzianką. A w sacze 
jrófawści dla ugrupowań opozycyjnych. 
Domagały się one przecie od dajwna roz­
wiązania Sejmu i Senatu.

Ozy mogły te ugrupowana spodiziie- 
wać się innnego zadośćuczynienia, ich 
żądaniu ?

Nie.
Domagano się wprawdzie na przeróż­

nych zebraniach zmiany ordynacji, wy­
borczej. Ale czy zmiana ordynacji wy­
borczej mogła być dokonana przez 
Sajm, który był zwolennikiem tej or- 
dymacjr,. wyborczej a wybrany został w 
takim składzie a nie innym, ponieważ 
opozycja mie chciałai brać udziału w 
wyborach?

Każdy realnie myślący musiał przy­
znać, iż gdyby nawet obecny. Sejm dc- ■ 
konał many ordynacji wyborczej — 
apczycja wołałaby:

— Nieważne! Zmiany dokonał Sejm, ‘ 
który był wybrany tylko przez część 
społeczeństwa. !

Słyszeliśmy i czytaliśmy uchwały u- ; 
grupowań opozycyjnych w ostatnich : 
miesiącach na temat niemożności prze- s 
prowadzenia konsolidacji narodu poi- ' 
sinego dopóki istnieje obecny (parla­
ment, wybrany przez część wyborców.

Dekret rozwiązujący Sejm i Senat 
jest aktem dobrej woli najwyższych 
czynników w Państwie, w kierunku u- 
siroęffa istotnej trudności w doprowa- 
dzemiudb konsolidacji, o ile mamy tra­
ktować oświadczenia przywódców cpo- 
zycjd jako szczere 5 prawdziwe. A spra- 
wdzianietn tej szczerości ; prawdziwości 
będzie ustosunkowanie się do akcji wy- 
banzej. 0 ile opozycja nie będzie brała 
udziału w wyborach — dowodzić to bę­
dzie, iż wspomniane oświadczenia nie 
były szczere i były nieprawdziwe.

Zacietrzewieni opozycjoniści powie­
dzą: nie chcemy brać udziału w wybo­
rach, bo ta ordynacja wyborcze nie da­
je nam gwarancji zdobycia należnej 

ilości mandatów.
Znowu wykręt. Można rozmaite za­

rzuty stawiać ordynacji wyborczej, ale 
trzeba stwierdzić, iż daje ona jednako­
we szanse wszystkim. Kto nie wierzy, 
niechaj ją przestudiuje.

Można stawiać zarzut, iż nie ma Za- 
?W. proporcjonalności ,; bezpośrednio­
ści, że nie daje ona pola db wyżywania 
się działaczom i agitatorom. Ale nie mo- 
®ai stawiać zarzutu, iż stwarza ona ja­
kieś specjalne przywileje dła pewnych 
Siup tylko.

I dlatego, jeżeli opozycja znowu u- 
cnyli się od głosowania — gest ten trak- 

trzeba będzie jako gest złej woli 
stosunku do ide- zjednoczenia naro­

dowego,
.'^'e'™n'ku, naszym obowiąz- 

będizie uświadamiać społeczeń- 

Rozwiązanie Sejmu i Senatu' — stwa-1 
Przełomową sytuację w wewnętrz- 
życiu Polski. Jest aktem mająęym 

n.-L16?. nOTye wybory stworzyć realne 
?ań't\ ’ '^'^'ii^zenia narodowego w 

Wsz/scy ludzie dobrej woli, zdolna 
lip . j kategoriami Wielkiej Polsk: a 

pidwórek partyjnych — powołani 
- PWłożenia ręki w budowaniu 

"tffeoscd Państwa.
STEFAN ARNOLD.

dowych komisyj wyborczych, a 
do 3 października

powołanie członków tych komisyj.
Ukończenie sporządzania spisów 

■wyborców do Sejmu.
Ukańćzience wyborów do zgroma­

dzeń okręgowych i zgłaszanie przez 
wyborców delegatów do tych zgro­
madzeń;

do 4 października
iprzeoftożenie spisów wyborców prze­
wodniczącym komisyj wyborczych.

Podział powiatów na obwody gło­
sowania.

Ogłoszenie terminów. i miejsc wy­
łożenia spisu wyborców;

6 października
wyłożenie do publicznego przeglądu 
spisów wyborców;

do 8 października
przewodniczący okręgowych komi­
syj wyborczych unieważniają wybór 
delegata -jo zgromadzenia okręgo­
wego, jeżeli wybór ten został doko­
nany niezgodnie z prawem i zarzą­
dzają wybory uzupełniające;

13 października
Ostatni dzień przeglądania spisów 

wyborców.
Zgromadzenia okręgowe ustalają 

listy kandydatów na posłów;
do 18 października

Kandydaci na posłów wyrażają 
zgodę na kandydowanie;

19 października
zatwierdzenie fet kandydatów 
posłów;

na

•••

Wygasły mandaty poselskie
z chwilą rozwiązania Sejmu

Rozwiązany wczoraj Sejm i Senat 
.wybrane zostały we wrześniu 1935 r.

Jest to drugi wypadek w Polsce Nie­
podległej rozwiązania Sejmu przed 
■upływam kadencji.

Po raz pierwszy został rozwiązany 
Sejm, wybrany w 1928 r. Zarządzenie 
roawćązania tego Sejmu wydał P. Pre­
zydent prof. Ignacy Mościcki dnia 29-go 
sierpnia 1930 r. Prezesem Rady Mini- 
strów był wówczas Marszałek Józef Pił-

ECLIPSE
oilepszymi w świec:

sudiski.
Z diiuem rozwiązania Sejmu i Sena­

tu, a więc od wczoraj, wygasiły manda­
ty poselskie i senatorskie. W praktyce 
oznacza to unieważnienie legitymacji 
poselskich i senatorskich.

Od cinegdaj też teoretycznie wyga­
sła ważność poselskich i senatorskich 
biletów kolejowych. W praktyce bilety 
te utracą ważność prawdopodobnie w 
ciągu 5 dni.

Tak było w 1935 roku po upływie 
•kadencji poprzedniego Sejmu.

Posłowie i senatorowie pobrah po 
raz ostatni diety dnia 1 września br. 
Diety wypłacone są z góry. Za (paździer­
nik diety nie będą już wypłacone.

Wraz z wygaśnięciem mandatów po­
selskich i senatorskich wygasły też 
mandaty prezydiów obu Izb. Marszał­
kowie i wucemarszalkawie Sejmu i Se­
natu oraz sekretarze obu Izb przestał: 
urzędować.

B. marszałek Senatu p. Aleksander 
Prystor zatrzymał jednak — zgodnie z 
Konstytucją — stanowisko zastępcy 
Prezydenta Rzeczypospolitej.

do 22 października 
zastępcy kandydatów na posłów wy­
rażają zgodę na kandydowanie;

do 25 października 
uzupełnianie i korygowanie list wy­
borczych ;

do 28 października 
ogłoszenie list kandydatów na po­
słów ze wskazaniem dnia i godziny 
głosowania;

5 listopada
wyłażenie do przeglądu ostatecznie 
ustal omego spisu wyborców;

6 listopada
GŁOSOWANIE DO SEJMU

9 listopada 
ustalenie wyniku głosowania i przy­
znanie mandatów;

18 listopada 
ogłoszenie wyników wyborów do 
Sejmu;

do 25 listopada 
wznoszenie do Sądu Najwyższego 
protestu przeciw. wyborom.

DO SENATU

mieihii mmiii
■ ,.Do sej«u
^^ydent Rziplitej powoła general- 

kom-.&arza .wyborczego i jego 
do 23 września

e '^r§gDwych komisyj wy-
40 30 września

wz^wodiniczących obwo­

ĆWICZENIA POLOWE ARMII POLSKIEJ
Żabi erz w po’.owym rynsztunku. na maskowanym s

do 28'września
powołanie przewodniczących woje- 
wódzkich kolegiów wyborczych oraz 
iiicih zastępców;

do 1 października 
powołanie przewodniczących zebrań 
obwodowych;

do 4 października
dostarczenie przez .władze spisów 
wyborców do Senatu;

podział powiatów na obwody wy­
borcze;

ogłoszenie terminu i miejsca wy 
łożenia spisu wyborców i wnoszenia 
rekiaimacyj;

6 października 
.wyłoiżenie do publicznego przeglądu 
spisów wyborców do Senatu;

13 października 
ostatni dz.neń przeglądania spisu wy­
borców;

do 25 listopada 
poprawianie i uzupełnianie spisu 
wyborców;

23 października 
zebrania obwodowe wybierają dele­
gata do wojewódzkich kolegiów wy­
borczych;

13 listopada 
wojewódzkie kolegia wyborcze po­
wołują senatorów oraz tch zastęp, 
ców;

18 listopada 
ogłoszenie wyniku wyborów) do Se- 
natu;

do 25 listopa da
Prezydent Rzplitej powołuje senato­
rów;

wnoszenie do Sądu Najwyższego 
protestów przeciwko wyborom w wo­
jewódzkich kolegiach wyborczych.

Wielki konnres Polaków w Slanach Zjelnoczonycli
KOMITET ZAMIERZA ZWRÓCIĆ SIĘ DO PREZ. ROOSEYELTA O ZA­

PROSZENIE P. PREZYDENTA R. P.

W czasie trwania wystawy świato­
wej w Nowym Jorku w roku 1939 zor­
ganizowany zostanie wielki kongres 
wychodźtwa polskiego w Stanach Zje­
dnoczonych, który będzie równocześnie 
manifestacją uczczenia nleioodilegtośc 
Potoki.

Kongres ten będzie pierwszym na 
wielką skalę obliczonym zjazdem konso­
lidacyjnym emigracji polskiej na tere­
nie U. S. A., dotychczas bowieim od­
bywały się na terenie Ameryki zjazdy 
poszczególnych organizacyj wychodź­
czych łub też sesje Rady Polonii! Ame­
rykańskiej, naczelnej organizacji wy­
chodźtwa poiskaego w Stenach Zjedno-

czionych A. P. Udział w tych zjazdach 
brali tylko delegaci poszczególnych or- 
ganizacyj, wchodzących w skład Rady. 
Natomiast kongres przyszłoroczny 
zgromadzi po raz pierwszy szerokie 
rzesze emigracji polskiej w U. S. A.

Tematem kongresu będą sprawy we­
wnętrzne Polonii Amerykańskiej. U- 
czestnicy zjazdu zwiedzą również pawi­
lon polski na światowej wystawi e, któ­
ry da przegląd rozwoju i stanu obecne­
go naszego kraju.

Członkowie komitetu zjazdiu wysu­
nęli projekt zwrócenia saę do .prezyden­
ta Roosevelta w sprawie zaproszenia na 

ten zjazd1 Prezydenta Mościckiego.

Kardynał Innitzer
PROTESTUJE

KAP donosi, że w awiąaku z kursującymi 
ostatnio najbardziej fantastycznym-’ pogło- 
skrmi, co do zamierzeń kardynała Inn tzena, 
pewna agencja pracowa wystosowała dio tego 
dostojnik Kościoła telegram, następującej 
treści: „Zagrań cą istnieje pręekonnn e, że 
Was®a Eminencja napisał do Ojca św. list, w 
którym prosi o prow zc.ryczne zwolnienie z 
obowazków arcypastarikch. Inne wersje 
twierdzą, jakcby Wasza Eminencja kierował 
ruchem m odłączenie się od Rzymu, Poza tym 
rozpowszechn ona jest pogłoska jakoby Wa­
sza Eminencja wystosował dp katolików bu- 
str ackich odezwę, którą przedłoży! partii 
NSDAP".

Odpowiedź kardynała Innitzera brzan: 
„Wszystkie wersje kłamliwe (glatt erlOgen). 
Protestuję z całym naciskiem. Innitzer".

Dopomóż ociemniałym 
choćby najskromniejszym 
datkiem w dniach ogól* 
nopolskiej zbiórki 
17, 18 i 19 bm.
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Głos młodego maturzysty

U PROGU NOWEGO ŻYCIA
Gd jednego z maturzystów otrzymali­

śmy poniższe niezwykle interesujące roz­
ważania:

Minął już tydzień cd dnia, w którym 
rozpoczęto nowy rok szlfoolńy. Przeży­
cia szarego, wrześniowego poranka od­
mawiają się jednak z niezwykłą siłą w 
maj -wyobraźni.

Dziatwa szkól ipowszeahnych, mło­
dzież średnich zakładów naukowych 
spod blękrbnych i amarantowych zna­
ków, spiesząca w w zwartych szere­
gach do świątyń, rozmodlone postacie, 
zanoszące korne błagania do tronu Naj 
wyższego o błogosławieństwo w trud­
nej pracy, tonące w dziwnie nabożnej 
pomroce wnętrza kościoła — wszystko 
to wywarło na mnie 'kolosalne wprost 
wrażenie. Stałem samotny w bccanej 
nawiie, .; patrząc w błyszczący Maska­
mi świateł ołtarz, myślaiem:

— ,,Oo skłoniło mnie ■do tego, że w 
■dniu tym ja także przyszedłem pomo­
dlić się do kościoła? Wszak skończyłem 
już gimnazjum ć me należę do grona 
iprzybylej tu młodzieży ?“

Jakieś tęskne uczucie tchnęło ku 
mnie cichą zadumą, a uschłe kwiaty 
dawnych, pięknych wspomnień ożyły 
iw imym sercu na nctwo. Czułem, że ja­
kaś silna, nierozerwalna ni ć łączy mnie 
ize sźkcilą, czułem, że stkcle należy się 
moja wdzięczność za wszystko to, co 
czerpałem z jej przebogatej skarbnicy 
przez diługie lata nauki,

Gd|y przebrzmiały ostatnie słowa ka­
płana i umilkły już dźwięk; orgzrnów, 
wyszedłem ze świąbynd głęboko zamy­
ślony. Czeka mnie teraz życie nowe, 
inne na pewno od życia w rodzinnej 
atmosferze, inne od życia w g imnazjum 
Sam bowiem będę już decydował o so­
bie, a każdy fałszywy krok, imiogę dro­
go okupić. Wierzę jednak niezłomnie, że 
wytyczne na przyszłość, jakie otrzyma­
łem w domu i w szkodę, wskażą mi za­
wsze właściwą w żyic.iu drogę.

Za kilka dni młodzi maturzyści za- 
głębiowskioh szkół średnich 'puszczą 
siwe rodzinne strony mciie już .na zaw­
sze i oddalą się od tej zremó, którą u- 
koehałi od dzieciństwa. Ta ziemia ich 
wychowała i z biegiem lat stała się czę­
ścią ich życia, ta ziemia wryła się głę­
boko w ich (psychikę swym odrębnym, 
sobie tylko właściwym, charakterem.

Kraina tysiąca dymiących kominów, 
kraina kopalń, hut i fabryk, kraina 
przebogatych złóż azarnych diamentów 
— pozostanie gdzieś w dał', budząc za 
sobą żałosną tęsknotę.

Leoz tęskne uoziuiona za wszystkim, 
co było nam talk bliskie, przeminie szy­
bko, praca pochłonie nas zupełnie, no­
we obowiąafci. 'zmuszą dlo wzmożonej ak­
tywności. Najpierw czeka nas .naj- 
szczytniejsay obowiązek obywatelski, 
ob:wiązek służby wojskowej, a następ­
nie studia na wyższych ucziełnćaoh w o- 
branym według zamiłowania kierunku.

Ojczyzna pragnie wypróbować swych 
mloijych synów, pragnie przekonać się, 
czy żyje w nich tradycja bohaterskich 
przodkowi, co z pieśnią na ustach, owia­
ni duchem walecznych herosów, prze-

Polecamy w wielkim wyborze: 
SWETRY DAMSKIE 

(wiedeńskie modele) 
PULOWERY męskie

i dziecinne
SZLAFROKI

ciepłe bonjourki pyjamy 
FARTUSZKI szkolne 
KAPELUSZE męskie 
Hiickla i inne
CZAPKI szkolne chłopięce 
Duży wybór pończoch różnych 
firm po najniższych cenach

iewali szczodrze swą krew i składali 
chętnie życie w obranie jej granic. Dzi­
siejsza imlodaież nie zawiedzie z pewino- 
ścą pokładanych w niej nadziei!

Po odbyciu powinności wojskowej i 
ukończeniu wyższych studiów — my 
obejmiemy kierownicze w społeczności 
polskiej stanowiska, lecz na razie mu­
simy się godnie (przygotować do należy­
tego wypełnienia powierzonej nam mi­
sji. Przyszłość potężnej, mocarstwowej 
Polski od nas — młodych zależy i my 
doceniamy znaczenie tego niezmiernie 
ważnego faktu.

Idziemy w życie z wielką ufnością i

HOSlillirÓ „fi D Dl fi” Sosnowiec
PROGRAM ARTYSTYCZNY 

na m-c wrzesień 1938 r.
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KALENDARZ DNIA 
Czwartek

7 Boleści NP. Mur i, Nikodema
Słowiański: Budzigniewa
Słońca wsch. 5.9, z:ch. 17.53.
Księżyca w. 20.24, zach. 1'1.40

.irSTORIA PODAJE:
1339 Drugi wyrek papjesk' przeciwko Krzy­

żakom, w sprawie zwrotu Pcmorzia.
1655 Król szwedzki Karol Gustaw pod Klu­

kowem. Jan Ka z m. ucieka n.i Śląsk. 
1697 Koronacja Augusta 1!.
1702 Pożar Wawelu za inwrzji szwedzkej
1862 Zmarł poeta Wł. Syrokomla.
1917 Zjawienie się pierwszych czołgów na

wojnie.

PRZYSŁOWIA:
Pogoda na św. Nikodema 
Czitery niedziel deszczu nie ma.

ZŁOTE MYŚLI
Dobroć jest kluczem do serca ludzkiego.

Smith.

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Pensjonarka".
EDEN: „Dziesięciu z Pawiaka". 
PATRIA: „Czardasz".

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne pełnią następujące apteki:

J. Garbaczewskiego — uL Sienkiewicza 9 
C. Truszkowskiego — ul. Piłsudskiego 46 
W. Wasilewskiego — ul. Modrzejewska 10 
W. Zielezińskiego — ul. Orła 28

Zbiórka na niewidomych
Przeszło 20 tys ęcy niewidomych w Polsce 

potrzebuje umiejętnie zorganizowanej pomo­
cy ■• racjonalnej opieki. Tę pomoc, wykształ­
cenie, przygotowanie do pracy i opiekę daje 
rsiewidcmym Towarzystwo Opieki nad Ocena- 
niałym' w Laskach w zakładzie ora® przez 
swe Patronaty.

W dniach 17, 18 »’ 19 bm, aa terenie całej
Polski odbędzie sdę zbiórka na rzecz ńewado-
nyćh.

Nikogo ne powinno zabraknąć wśród ofia­
rodawców!

Grosz of arowany na niewidomych — to
grosz niezmarnowany.

niezłomną wiarą w swie siły, w moc 
swego przeznaczenia, a przyświecają 
nam jako gwiazdy przewodnie najświę­
tsze hasła służby Bogu i Ojczyźnie.

W młodzieńczych siwych marzeniach 
wyczarował każdy z nas świat piękna 
i ideału, i choć życie ukaże nam może, 
inną nieco rzeczywistość, choć zetknie­
my s:ę nieraz z wrogimi, brutalnymi 
siłami, nie zmienimy nigdy swych za­
patrywań, nie stracimy swej wielkiej 
wiary w ostateczne nasze zwycięstwo!

JERZY OGONEK 
absolwent państw, gimn, męskiego 

im. W. Łukasińskiego w Dąbrowie G.

Znakomity Duet CZERŁOWSKY
w swym repertuarze

H. SARNECKA tancerka salonowa 

pp. H. Łukaszewska i Zdanowska

Znany zespół muzyczny pod batutą
p. KARSAWINA — prolongowany

Najlepsza kuchnia na ■ terenie Zagłębia 
Dąbrowskiego i Śląska.

SU ZAGŁĘBIA
Teatr miejski w Sosnowcu

Dziś, dnijr 15 bm. o gcd®. 20.30 ciesząca 
sę wielkim powodzeniami, iśwetnz. komedia 
M. Lasrio „W PERFUMERII", w której za­
służone oklaski zbierają pp.: Veithówna, 
Kryńska, Puchnfewska, Bulanka, Bolecki, Do­
mański, Korczyński, Lubelski Nrwrocki, O- 
bidowicz, Sarnowski ;■ inn. Komedia ta pełna 
humoru : zabawnych sytuacji cieszyła się do 
niedawna olbrzym mi powodzeniem w Teatrze 
Malickiej w Warszaw ę.

Bilety wcześniej do nabyce w firmach W. 
Czechowski, ul. 3 Maja 8 i „Uroda" ul. Or­
la '1<4.

Jutro, dnia 16 to. o godz. 20.30 komedia 
M. Laszlo „W PERFUMERII".

Teatr w Katowicach
Czwartek 15 to. godz. 20 — „Gałązka roz­

marynu".
P ąts-k 16 bm. godz. 20 — Ram Gop;ł, świą­

tynny tancerz hinduski
Sobotą 17 bm. godz. 15.30 — „Damy i hu- 

zary"; godz. 20 „Dtamy i liu®ary“-
Niedziela 18 bm. — „Wiki w nocy" g. 16.
Niedz ela 18 bm. — „Gnłęzlka Rozmorynu" 

gedz. 20.

Wielka zabawa jesienna
W PARKU SIELECKIM

W niedzielę, dnia 18 bm. •odbędzie się w 
panku Sieleckim Gwarectwu: „Hrab a Renard" 
zabawia urozmacona. licznymi ■atrakcjami, 
z wędką szczęścia, dającą możność wygumia 
wielu cennych rzeczy. Słup szczęść a obda­
rzy zwycięzców nagrodami. Piękne efekty 
świetlne, czarodziejskie ogji e sautczne, wspa­
niałe fcntnnny będą nadawać urok całości. 
Będzie dokonany wybór „M’ss Sosnowca" no 
rok bieżący. Dw e orkiestry będą przygrywać 
do tańca. Bufet tani we własnym zarządzie.

A więc, kto chce mile . beztrosko spędzić 
czas, niech sp eszy w tym dniu do parku.

X WYJAŚNIENIE. Auto ciężarowe, które 
onegdaj na ulicy Małachowskiego w Sosnow­
cu zderzyło się a tramwajem, prowndz ł szo­
fer M eczysław Koźma z Sosnowca, a nie Eu­
geniusz Rakoczy, jak podaliśmy wczoraj.

TWARDA WODA 
zawiera dużo waipr.ia, które powoduje, 
że biełii-ma jest szara. Natomiast iprauie 
„mydłem Kołłontay" j diobre przepłu­
kiwanie czyni bieliznę Ś8ueanc<-białą.

10-1 ecie Koła PCK
W CZELADZI

Zarząd Koła Polskiego Czerwonego Krz • 
w Czeladzi pod protektoratem p. gen a 
Aleksandrii Osińskiego prezesa Zarządu q{/ 
nego Polsk ego Czerwonego Krzyża urza/fe, 
w Czeladzi, dnia 18 bm. uroczystość dzjes 
ciolecia istnien a Koła, połączoną ze zlotet 
sekcyj ratown czo - sanitarnych Zagłębił n 
browskiego.

Program uroczystość przewiduje: 0 g^ 
8 rano — zbiórki sekcyj rat. san., organizuj 
i stowarzyszeń ze sztandarami przed siefoj 
bą PCK w Czeladzi przy ul. Byłon^J 
(gmach zarządu m ejskiego); godz. 9 _  w
port; godz. 9.30 — uroczyste nabożeństwo w 
miejscowym kość ele parafialnym; godz. 103o 
defilada; po defiladzie odrrnrsz do sali kia 
„Czary", gdz e wygłoszone zostaną przentf. 
■Wenia j wpisywanie saę do księg pamiątko, 
wej; godz. 12 — posłek żołnierski; godz. y 
maędzysekcyjne zawody marszowe w maskach- 
godiz. 17 — ogłoszenie wyników — rozduuie 
nagród i zaikończen e zlotu; godz 18 _  M.
bawa taneczna dla ratowników Zlotu, urzą. 
dzona. staraniem Kolii PCK „Saturn" w sal 
Klubu Urzędników kop. „Saturn".

Organizacje ir Stowarzyszenia proszone są 
o przynies enie ze sobą pieczęci organzncyj 
celem odbicia ich w księdze pamiątkowej.

Płatne praktyki
DLA KANDYDATÓW NA KUPCÓW .

M nistersbwo przemysłu i handlu powołab 
specjalną .komisję stypendialną, która zająć 
się ma rozdziałem stypendiów dla wyjeżdża­
jących za gran cę ra praktykę kupiecką.

Od kandydatów wymagane będze przedsta- 
wenie dyplomów z ukończonych studiów han­
dlowych i znajomość przynajmniej dwóch ję 
zyków obcych.

Stypendia dla praktykantów zagranicznych, 
odpowadać będą płacom pracowników umy­
słowych, zatrudnianych na placówkach kon­
sularnych w danymi kra ju.

Rozpoczęcie prac w chórze
PRACOWNIKÓW UBEZPIECZALNI 

SPOŁECZNEJ W SOSNOWCU
W dniu 16 to. o godzinie 19 w lotó

Zwązku zawodowego pracowników instytc- 
cyj ubezpieczeń społecznych oddz ał iw S» 
nowcu pnzy ulicy Kołłątaja 17 rczpcczną if 
próby chóru pracowników Ubezpi eczalni $>■ 
lecanej.

Wszyscy członkowie chóru jak równeź «• 
leśnicy śpiewu proszeni są o punktualne• sił- 
wienie się.

^g^MiBStu GŁOWY!

£rzy przeziebienm 
GRYPiE; katarze!

PR0G2AM RADIOWY
CZWARTEK, 15 WRZEŚNIA

5,45 Audycja poranna. 6,20 Muzyka z P^- 
6,45 Gimmistyka. 7,'16 Koncert poranny 8,W 
Audycja dła szikół. 11,00 Moniuszko di ecie® 
— poranek dla szkół powszechnych, i1-25 * 
Muzyka f ńska — płyty. 11*57 Sygnał 
12/13 Audycja południowa. 13,50 Wiadto®^5 
bieżące. 14,00 Muzyka z płyt. 15,10 Gięśó> 
zbożowa i towarowa w Katowicach.

i. mim

SOSNOWIEC, 3 MAJA 14.
Teł. 63-155.

„Po drogach) i śćeżkaćh PoJskj" — 
damka dla dzieci sii.rszyoh. 15,30 „No > 00 
z tych wakacyj" — pogadanka. 1'5,45 Wi»‘ 
domośc gospodarcze. 16,00 Muzyka z ?1-v 
16,15 Muzyka liceów: „Skąd i ja'!1 
pemy wiedzę o rzeczywistości społecznej1 ‘ 
odczyt. 16,35 Muzyka — płyty. 10,45 „PN1^ 
kobiet w samorządzie" — pogadanka.
W adomości radio techniczne. 17,10 Kon«ert 
muzyki polskiej. 17,50 Wiadomości rolni«p 
18,00 Przegląd mydawmictw. 18,10 P°'s. * 
pieśni w wykonaniu Nauczycielskiego OM” 
Męskiego Instytutu 1-edigogicznego w K® 
wicach. 18.30 Teatr wyobraźni: „Dobrali si4_ 
korcu maku" 119.10 Recitsl wiolonczelowy 
leriana Deca 19.80 Pogadanka aktualna 16J 

śyćem panowie" — koncert rozrywko"-
20.95 Pogrdsnka aktualna 21.00 śy*^8,
spodarozego śląska" Wyjazd w sPra'w^j!L 
dlowych za granice" 21.10 Koncert onkiestrł 
Rozgłośni wileńskiej 21.50 Wiadomości SP°r 
towe 22.05 „Za m edzą" — audycja słc-"m0
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Odznaczeni Krzyżami Zasługi
7 aastogi na poiu ipracy społecznej 
,"?• odzmaozend: srebrnym Krzyżem 

Se-i PP- = Józef Barankiewicz w 01- 
Łh Józef Kazimierz Bens w Dąbrc- 
^&nm:.azej, Zygmunt Cholewa w 
cngnowcu Edward Chrząszcz w Ła- 

Włodzimierz Dudziński w Mysz­
kowie Włodzimierz Hoffman w Sos­
nowcu. Zygmunt Majewski w Zawier- 
X. Jan Stasiak w Porębie, Walenty 
Zygmunt w Dąbrowie Górniczej; po raz |

drugi srebrnym Krzyżem Zasługi od- 
zmacizony aostał kpt. Andrzej Styka w 
Sosnowcu; brązowymi Krzyżom Zasług- 
odanacizeni zostali pp.: Wojciech Bie­
lawski w Sosnowcu, Władysław Bogacz 
w Będinmie, Wojciech Cholewicki w 
Sosnowcu, Stefan Kusztal w Psarach, 
powiatu Będzińskiego, Micha! Przystu- 
pa w Sosnowcu i Henryk Szymański 
w Będzinie.

—.....
'iLgĄ* fachowc^

Ulieęh żyje armia!

Entuzjastyczne powitanie w Sosnowcu
wracającego z ćwiczeń batalionu Obrony Narodowej

Wczoraj powrócił do Sosnowica z ćwi- 
®eń .rolowych miejscowy batalion O- 
broray Narodowej.

Na powitamie żołnierzy śródmieście 
Sosnowca przybrało odświętny wygląd: 
donny udekorowano flagami państwo- 
wjynii, na ulice wyległy tysiączne tłu­
my mieszkańców miasta. Na ulicy Pie- 
raokiego przed Ratuszem ustawiła się 
szpalerami młodzież szkolna. Przed Ra­
tuszem również zebrali się przedstawi­
ciele władtz państwowych, samorządu, 
komtiet powitamia batalionu O.N., or,ga> 
nizacje i stowarzyszenia.

Po godz. 4 po południu batalion .przy­
tył (pociągiem na dwaraec główny, po 
czym po opuszczeniu wagonów batalion 
w pełnym rynsztunku z orkiestrą re­
zerwistów przemaszerował ulicą 3 Ma­
ja i P’..erackiego przed Ratusz.

Wzdłuż całej trasy przemarszu dziar­
sko prezentujących się (kompanij zebra­
ne tany wzmosdły entuzjastyczne o- 
krzyki na cześć Airmii i Obrony Naro­
dowej obrzucając żoSnierzy kwiatami.

Entuzjastycznie zwiaczcza witała 
wojsko (młodzież zebrana przed Ratu­
szem, zasypując formalnie kwieciem 
żołnierzy j wznosząc niemilknące okrzy­
ki m cześć Armii.

Przed Ratuszem kompanje w .szyku 
rozwiniętym stanęły i sprezentowały 
broń, tt oifciestra odegrała Hymn Naro­
dowy.

Następnie w .imieniu społeczeństwa 
powitał wracający z ćwiczeń bataliom 
O.N. przewodniczący Komitetu powita­
na prezes OZN obwodu będzińskiego 
mec- Lipski.. Przemówienie swe mec. 
Lpski zakończył wizniiesieniem okrzyku 
na cześć Armii i jej Naczelnego Wcdza 
Marsz. śmigłego-Rydiza.

Witał również żołnierzy wiersizy- 
maty Jurek Mokrski, zaś Zosia 

Alrnsbaiedltówna wręczyła <L’-cy batahó- 
kpt. Komanderowi piękna wiązankę 

kwiatów.
Za serdeczne przyjęcie dziękował w 

imieniu oficerów i szeregowych bata- 
tou kpt. Komandor, wznosząc okrzyk 

n-a cześć społeczeństwa sosnowieckiego.
~*° Przemówieniach mec. Lipski wtrę- 

dćcy batalionu O.N. proporczyk 
^^undowany przez miejscowe spcłeczeń-

Sprzed Ratusza batalion odmaszero-

wał przed diw<arzec, gdzie przed płytą 
Nieznanego żołnierza odbyła się defi­
lada, którą przyjął płk. Smelkowski, w 
otoczeniu p. starosty Walewskiego i 
pnzedistawiieieli komitetu z pp.: mec. 
Lipskim i wiceprezydentem Almstaed- 
tem.

Defilujące sprężystym krokiem od­
działy obrzucane były kwiatami, a z 
ust tłumów rozlegały się bez przerwy 
okrzyki na cześć Armii.

Bo de?lądiaie batalion odmaszerował 
do Domu Sjpołeoznegoi, gdzie w pięknie 
udekorowanej sali odbył się clbiad żoł­
nierski. Oprócz obiadu żołnierze otnzy- 
mali po 10 sztuk papierosów i piwo.

Przy obiedzie wygłosili przemówienia' 
wiceprezydent Almstaedtkpt. Koman- 
der.

W miłym i serdecznym nastroju — 
obiad przeciągnął się do godz. 8 wie­
czorem.

przrrt Mn Hooila ńX.
(Mac sio urzeil taom —miósł śmierć
Tragiczny wypadek 15-letniego chłopca

Wczoraj około godziny 4 rano robo­
tnicy, zajęci ładowaniem do wagoników 
piasku, służącego do zamulania na ko­
palni „Milowice" dokonali niezwykłego 
odkrycia.

_ Oito wykopali cni spod skaąpy zwłoki 
kilkunastoletniego chłopca, znajdujące­
go w pozycji siedzącej z głową między 
kolanami.

O odkryciu tym zawiadomiono, poli­
cję, która zajęła się przeprowadzeniem 
dochodzenia, celem ustalenia tożsamości 
chłopca oraz okoliczności w jakich po­
niósł śmierć.

Jak się okazało, odkopane przypadko­
wo przez robotników zwłoki byty zwło­
kami 15-letniego Leszka Stachurki, za-

mieszkałego w Milowicach, pray ulicy 
Podjazdowej 2.

W ub. sobotę chłopiec .pasł krowę w 
pobliżu. zamułki. Gdy zaczął padać du­
ży deszcz chłopiec schronił się pod 
skarpę.

W ipeivmej chwili rozmdknięta ziemia 
usunęła się, przysypując siedzącego 
pod skarpą chłopca. Ponieważ Obsunę­
ła się na chłopca znaczna ilość ziemi 
nie mógł on nawet pomyśleć o ratunku 
i poniósł śmierć wskutek uduszenia.

Gdy 'chłopiec nie wrócił o zwykłej po­
rze z krową do domu zaniepokojeni ro­
dzice zaczęli go szukać. Wszelkie poszu­
kiwania okazały się daremne i dopiero 
wczoraj iprzypadlko'wo odnaleziono zwło­
ki nieszczęśliwego chłopca.

Tramwaj
WYSKOCZYŁ Z SZYN

Wczoraj o godz. 4 po .południu ma uL Prez. 
Mościckiego m Sosnowcu, ne> wprost hał „Roz. 
woju" wyskoazył z szyn tnasniwa-j zdążający 
w k erunku Sieka.

Oprócz chwilowej przerwy w: rrtahu wypa­
dek nie pociągnął aa sobą powtżmejszyab 
następstw.

Tajemnicze zniknięcie
SZEWCA Z DĄBROWY

Mieszkań ec Dąbrowy 50-letni Wacław 
Sinwszczyk (Wiejska 12) z zawodu szewc, 
spakowawszy narzędzia szewskie, wyjechał a 
Dąbrowy dn. 20 !pca br. na rowerze w po­
szukiwaniu pracy.

Pomimo, że od .wyjazdu Stawszczyte ru ja 
już drugi miesiąc i dotychczas n e dał on o 
sobie żadneego znaku życia, izan epokojona 
żona Helena awirócał s ę do policji z prośbą 
o zajęcie się odszukańem zaginionego męża.

Nie jest wykluczone, że Śtawszczyk tdegł 
jakiemuś n ©szczęśliwemu wypadkowi lub beż 
padł ofiarą rjipadu.

Wszczęte pirzez pol eję poszukiwania dopro­
wadzą zapewne do wyjaśnienia tajemnicy 
zńknięcia dąbrowskiego szewca.

X ZABAWA TANECZNA U CZARNYCH". 
W sobotę dnia 17 bm. o godz. 20 w auli KPW 
przy ul. Kilińskego w Sosnowcu odbędzie się 
zabawa tianeczna urządzana przez RKS

X ARESZTOWANIE ZŁODZIEJA. Onegdaj- 
szej nocy w Będz nie został zatrzymany przez 
policję Szlaona Borensztajn (Kołłątaja 45 )r 
przy którym znaleziono komplet narzędzi zło 
dziejskićh oraz 40 zł gotówką. Zatrzymanego 
złodzieja przekazano do dyspozycj władz są­
dowych.
X NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Na od, 
dziale . walcowni w hucie „Katarzyna" w Sos, 
nowcu uległ wypadkowi podczas pracy ro­
botnik 34-letni Edward Kłewts, zamieszkały 
w Sosnowcu, przy uTcy Bema 4. Kłews wsku­
tek własnej nieostrożności dotknął lewą ręką 
walcu maszyny, będącej w b egu, wskutek cze­
go doznał obrażeń czterech palców. Klews 
znajduje się na kuracji w szpitalu.

Sprawa Stalowni B-ci Woźniak
przed Sądem Okręgowym w Sosnowcu

radioodbiorniki
na rok 1938-39
PHILIPS

ELEKTR1T 
KOSMOS 

TELEFUNKEN 
„ UNION
a raty najdogodniej

»METEORM Sosnowiec
Warszawska 6 tel. 627-09

Sensację w sferach przemysłowych 
Zagłębia Dąbrowskiego budzi toczący 
się obecnie w Sądzie okręgowym pro­
ces w związku z ujawnieniem swego 
czasu nadużyć w spółce akcyjnej „Sta­
lowana Woźniak" w Sosnowcu.

Tło procesu przedstawia się następu­
jąco: Akcjonariusz „Stalowni Woźnialk" 
Teodor Woźniak, jako przedistawicied 
mnejszości akcjonariuszów, -złoiżył w 
prokuraturze doniesienie, iż z-arząd 
spółki akcyjnej w osobach

dyr. Musiałowicza i Andrzeja Woź­
niaka, działa na szkodę spółki, ma­
skując braki wynikające z nadużyć 
fikcyjnymi dokumentami i prowa­

dząc fałszywe księgi.
Przeprowadzone śledztwo potwierdzi­

ło stawiane dyrekcji stalowni zarzuty, 
przy czym ujawniono, że głównym reży­
serem nadużyć, ipopełnianych w stalo­
wni,, był dyr. Musiałowtcz.

Śledztwo, ze względu na ollbrzymi ma­
teriał dowodowy i konieczność dokona­
nia szczegółowej ekspertyzy ksiąg han­
dlowych, trwało dłuższy okres czasu, 
w wyniku zaś poci ągnięto do odpowie­
dzialność, prócz Musiałowicza cztery 
inne osoby, które w obecnym procesie 
zasiadły na ławie oskarżonych.

Jest to Andrzej Woźniak, któremu 
wspólnie z Musiałowiczem zarzuca 
się niezgodne z prawdą prowadze­
nie ksiąg handlowych, działania na 
szkodę spółki i maskowanie bra­
ków pozornym pokryciem rachun.

O ubezpieczenie
PRZED KLĘSKĄ GRADU

.-k^^kiej i^hie rolniczej były roawnża- 
um y’ z"'v 4z-nc z wprowadzeniem przy- 
OstatnUtoW'!>ieCSen'OW'eg° gradu, jaks

K° l°^i dotyka rolników
stwow e€0'K^eg0’ I®ha zwróć la się do piń- 
Prośba^ ubezpieczeń wzajemnych z

Spraw* Prze?>row2dzenie kałkułaicji składek. 
P-aro iw& ^n3’c będzie zdecydowana' do- 
rząd uk, r01tU 1>r®y£iztyni, gdyż państwowy u- 
‘‘■‘tceśn' aPI'eCZ€ń ^^iwnnych n e będzie m^’ 

ej ^Maoji składek przepr: wadzić

Herszt warszawskich włamywaczy
osadzony będzie w zakładzie dla niepoprawnych przestępców

W Sądzie okręgowym w Sosnowcu 
zapadli wyrok na członków szajki war­
szawskich włamywaczy, którzy na <®®- 
1e z 27-letnim Kazimierzem Lewando­
wskim dokonali w Zagłębiu i na Śląsku 
szeregu włamań.

W wyniku dwudniowej roizpraiwy Le­
wandowski skazany został na pięć lat
więzienia, jego wspólńcy zaś Wacław
Baranowicz fj Antoni Batowśki na czte­
ry lata, a Czesław Szczepaniak na trzy

lata więzienia. Na mocy wyroku sądu 
Lewandowski po odbyciu kary osadzo­
ny będzie w zakładzie dla niepopraw­
nych przestępców.

Pozostałym oskarżonym, odpowiada­
jącym aa udział wie włamaniach i pa­
serstwo, sąd’ wymierzył kary od sześciu 
miesięcy więzienia do dwóch łat, unie­
winniając jedynie jednego 3 nich, nie­
jakiego Goldberga.

kami, następnie kasjer spółki Bo­
lesław Jakubowski, który oskarżo- 
ny jest o fałszywe księgowanie 
oraz magazynier stalowni Woźnia­
ków, Stanisław Sztuka, któremu 
akt oskarżenia zarzuca okazywanie 
dyrekcji pomocy przy maskowaniu 

braków pieniężnych pozornym 
pokryciem.

Ostatnim oskarżonym jest sosnowie­
cki kupiec Berek Rozmaryn, który od­
powiada za sporządzanie dia stalowym 
rachunków

na zmyślone dostawy, które to ra­
chunki miały służyć do pozornego 

maskowania pokrycia braków.
Sąd bada świadków,, których wezwa* 

no na rozprawę w liczbie dwudziestu 
kilku. Wezwany został również biegły, 
który wyda orzeczenie co do prowadze­
nia ksiąg w stalowni.

Oskarżonych bronią adwokaci: Sko- 
czyński z Warszawy, Braun, Pilecki, 
Kuchta i Neufeld, oskarża prok. Chut- 
kiewicz.

Sensacją wczorajszego dnia był 
sek prokuratora

o wytoczenie dochodzenia irie- 
prawdziwe zeznania świadkowi 

Ostrowskiemu,
b. sędziemu wi Sosnowcu, obe©n®e nę- 
jemitowi: w jednej z mtejsconwcm BBtó’ 
warszawskiej.

Rozprawę cdrocsotao do pSąMbu.
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Gdańskie prowokacje

TYGODNIOWY 
DODATEK 
HARCERSKI

Praca i stan
Harcerska Agencja Prasowa dono- 

sj że w związku z powtarzającym' 
się ostatnio w W. M. Gdańsku alktami 
teroru bojówek hitlerowskich -w sto­
sunku do polskich harcerzy, Naczelnic­
two Związku Harcerstwa Polskiego 
wydelegowało swego przedstaw cięty w 
ceiu zbadana sytuacji na miejscu.

Opinia polska, ślędząca z żywym zf> 
interes owanem pracę i rozwój placó­
wek ideowych poloni gdańskiej, z cie­
kawością niewątpliwie będze czytać cy­
fry niżej załączone, a cha-itykteryzugące 
życie harcerskich hufców w Gdańsku, 
które, acz pracując wśród rotzwydmso- 
nej niemczyzny, przecież nie dają sobe 
wydlrzeć swego stanu posiadania, po­
większając go co roku.
CHORĄGIEW HARCEREK.

Rok sprawozdawczy w Chorągwi 
przeszedł pod znakiem pogłębiania pra­
cy. Po miauianych 1 aitach dużego roz­
rostu, koniecznym było uponządikowanie 
szeregów tak bardzo równej młodzieży, 
która -wciąż .napływała: Trzeba było 
wstrzymać przyrost, gdyż jasnym się 
zdawało, że więcej niż szczupła ilość in­
struktorek nie jest po .prostu fizycznie 
w stanie podołać ogromów pracy. Po­
szły zatem .wysiłki w kierunku wzmoc­
nienia kadry instruktorek, w wyniku 
których jest -wzmocnienie grana rn-

Harcerstwa Polskiego w Wolnym Mieście

Akcja obozowa
KOMENDY CHORĄGWI

W bież, roku ukończyli kursy następujący 
drukowe:

a) Obóz podharcmistrzowski w Dębkach 
nad morzem: Imiolczyk Henry, Klabisz Sta­
rt sław, Adamas Zygmunt, Dzfdowśki Marian, 
K epura Ignacy, Polak Ed.rard, Bieńka Sta­
nisław, Będkowski Kazimierz, Monki-s Cze­
sław, Panka Wiktor, Kozłówek Edward, Se­
weryn Jam, Golanko Zencn, Kiełbas ński Wła­
dysław, Parnasów Leon, Tyras Jerzy, Szwarc 
Zygmunt, Nowak Edward, Horzela Stefen, 
Lipecki Leopold,

Uczestniczyli iw kurs e phm.: Dorniok Jan, 
Bogucki Jerzy, Szczęsny Mar an, Jankowski 
Jerzy, Zarębski Zdzisław.

b) Obóz harców (drużynowych) w Łęka­
wic: Lange AnitoT-usz, Trząski Stanisław, 
Wiśniewski Tadeusz, Mazurkiewicz Witold, 
Domagała Wincenty, Antonik Stanisław, 
Kaim Tadeusz.

Uczestniczyli w kursie: Woźn ak Wincen­
ty, Kowalczyk Tnideusz, Pala Tadeusz, Gło­
dek Stefan, Odepka Władysław, Przeradzk 
W., Trzaskaifeki R., Nowiński Zbgniew, 
Stómporek Lucjan, Polak Czesław, Sochacki 
Zygfryd, F.aba Marian, Dztibdziela Zenon, 
Michałek! Mieczysław, Grzybek Marian.

c) Obóz wodzów zuchowych (w Łękaiwie) 
ukończyli i w oboze uczestniczyli: Antonik 
Stefan, Bałcki Tadeusz, Dudek Satumin, Ga­
wlik Stanisław,, Górecki Henryk, Kub nieć 
Mieczysław, Krzystanek Zdzisław, Majcher- 
ozyk Włodzimi erz, Mianowsk' Eugeniusz, Mu- 
szyńsfci Stefan, Pietrasik Tadeusz, Szczeliny 
Wiesław, Szklar® Zenon, Tr-zmel Jerzy.

Próba drużynowego: Odbyli próbę druży­
nowego następujący druhów e: Trząski Sta­
nisław (.14 ZDH), Wiśniewski Tadeusz (5 
ZDH), Antonik Stiinisław (91 ZDH), Mazur­
kiewicz Witold (6 ZDH), Domagała Wincen­
ty (5 ZDH), Lange Anatoliusz (79 ZDH), 
Kadm Tadeusz (95 ZDH).

struktorskiego w dwójnasób.
Chorągiew jest podzielona na pięć 

hufców: I. Gdańsk, prowadzony przez 
druhnę Knauff, obejmuje dziewczęta, 
uczęszczające do szkół średnich i po­
wszechnych w Gdańsku. II. gimnazjal­
ny (druhna Z. Łozińska) uwzględnia 
.poza szkoleniem harcerskim służbę dla 
innych, którą realizowano w postaci 
cipeki nad miejscowytmd ubogimi rodzi­
nami, zbieraniem les-ążek dla szkół kre­
sowych itip., III. przy Szkole Handlowej 
(phm. M. Ostrowska), IV. Północny 
(druhna M. Kędzierska). obejmujący 
dziewczęta, rozsypane wśród drużyn i 
gromad Nowego Portu, Wrzeszcza, Oli­
wy i Sopot, V. Południowy, w skład 
którego wchodzą drużyny d gromady 
Oruni, Sidlic, Ełganow-a, prowadzony 
jest przez druhnę Z. Sawicką.

Oprócz tych hufców istnieją na te­
renie Chorągwi dwie jednostki samo­
dzielne: 1. Drużyna żeglarska, pracu­
jąca w roku bieżącym bardzo intensyw­
nie (wiosną i latem odbywała praktykę 
na morzu, żeglując na „Korsarzu**, 
„Maryli", „Piracie** i 2. Krąg Starszo- 
harcerski o charakterze ktniczo-mor- 
skim.

Ogółem Chorągiew liczy 18 drużyn 
i 15 gromad zuchowych o łącznej licz­
bie 684 członków. Jeźli chodzi o akcję 
•letnią, to Chorągiew może poszczycić 
się 11 obozami i kursami (Gaboń k. 
Starego Sącza, Słopnice k. Tymbarku, 
Sulmin, Szeffczyn, Mochylany, Kremp­
na, Jeziory) przy udtoiale 300 harcerek, 
a 7 tysiącami harcerko-dni. Wodzem 
Chorągwi jest phm Jadwiga żawrccka.

CHORĄGIEW HARCERZY.
Komendantem Chorągwi Harcerzy 

jest harcmistrz Alf. Lczmański.
Chorągiew liczy 1.000 członków i 

podzielona jest na 4 hufce. Poszczegól­
nie brzmi to następująco: środowisk 
13, izb 19, zuchów 462, harcerzy 501, 
st. harcerzy 43, kierowników pracy 

60. Kadra instruktorska liczy: 5 harc­
mistrzów, 8 podharcmistrzów, 2 dzia­
łaczy.

Ilość kursów i obozów 19- Zakoń­
czeniem akcji letniej była wyprawa 
morzem na „Korsarzu** do Holandii. 
Suma harcerzo-dni z akcji letniej wy­
nosi: 12.624.

ZUCHY.
W uibieglych łatach ipnzygctowana 

praca nad rozwojem ruchu zuchowego 
dała pożądany plon. Odcinek ten obej­
mujący młodzież od 7—-11 lat stanowi 
Arauną podstawę pracy harcerskiej. 
Gromady powstały w l-cznyoh ośrod­
kach. Stan ich wzrósł wydatnie, a Kaz­
ba zuchów powiększyła się o 100 proc. 
Kierowników brak nadal, wobec czego 
wstrzymano dalszy rozrost, nie tworzo­
no nowych gromad, by nie rozpraszać 
sił instruktorskich.

ŻEGLARSTWO MORSKIE.
Praca morska, stanowiąca ważrjy 

odcinek działalności gdańskich harce­
rzy, rozszerzyła się w roku ubiegłym. 
Ilość harcerzy morskich wzrosła znacz­
nie. Do własnego taboru wodnego przy­
była druga szalupa „Druh", którą uzy­
skano dzięki pomocy p. płk. dyipl. A.

Na harcerskim szlaku
HARCERSKI KURS WYSOKOGÓRSKI 

SKOŃCZONY!
Na Hali Gąsienicowej zakończył się obec­

ne harcerski kurs wysokogórski dla kandy­
datów na kierowników wycieczek po Tatrach.

Harcerze uczestniczący w kursie w liczbie 
21, odbyli szereg wycieczek turystycznych po 
Tatrach Zachodnich wysokich, jak również 
wspinaczki z asekuracją linową w słtil'1 od 
łatwych do bardzo trudnych.

We wspomnianym kursie wysokogórskim 
uczestniczył referent apo-rtowy fińskej orga­
nizacji skautowej A. Sepponen.

PRZEDSTAWICIELE WSZYSTKICH 
ZAWODÓW W SZEREGACH 

HARCERSKICH.
W Górkach Wielkich na Śląsku, gdzie 

meści się ośrodek kształcenia starszyzny 
harcerskiej, odbył sę obecnie l-O-dnlowy spe­
cjalny kurs instruktorek! dla członków Związ­
ku — przedstawicieli iwojnych zawodów, ks ę- 
ży, nauczycieli, urzędników państwowych itp.

Uczestnicy kursu przeszli przeszkolenie u-
względniające m. in. olrmodziełne gotowanie, 
odbycie wycieczki Itp.

Jednocześne z kursem instruktorskim miał
miejsce w Górkach W., kurs skautów, który 
wypracował metody pracy klubowej, oraz wę- 
drow-nctwa dla starszych chłopców.

HARCERSKIE ZAWODY LEKKO­
ATLETYCZNE.

W dn ach 17 i 18 bon. odbędą, się w Pozna­
niu Centralne Harcerskie Zawody Lekkoatle­
tyczne. Progilrm pierwszego dnia zawodów 
przewiduje pnzedbiegi na 100, 200, 400 i 800 
metrów, sztafetę 4X100 m, pchn ęcie kulą, 
rzut granatem, oraz skok iw dal.

W drugim dniu odbędą się międzybiegi, 
oraz finały konkurencji wymenonyćh powy­
żej, a także skok w ziwyż, rzut dyskiem, bieg 
1.500 m, skok o tyczce i sztafeta 4X400 m.

Hbrcerze uczestniczący w zawodach zosta­
ną podzieleni na 2 grupy — p erwszą (15—1? 
lat) i drugą (od 18 lat w zwtyż).

Z wody na wodę...

Pilica i lisła--Ho tam
HARCERZE Z ZAWIERCIA WĘDRUJĄ

Myśl o urządzeniu wędró-wk'- wodnej omo­
tała nasze serca już cd początku powstania 
następu (1937 r.). Kędy przyszła wiosna 
(1958 r..) wszyscy wzięteśmy się do roboty. 
Jest nas w zastępie ośimlu „fest" chłopów, 
■wiec też j praca szła „fest tempem". Chodź łc 
nam o wykończeń! e trzech kajaków, -które nas 
miały nieść het tam, do Warszl.iwy, 14 lipca 
jesteśmy już gotowi, szlak wędrówki obrany: 
Plącą i W!słą do Warszawy! Ks. prezes cb- 
wodu Bolesław Waj-zter poświęcił nam trzy 
kajaki i -i razem błogosławił na drogę, a dc- 
pamiętnika obozowego wpisał te słona: 
,^Z Bog em moi chłopcy po rzekach Po-leki." 
I^uirmamką w n-ocy 15 na 1-6 lipca zapchaliśmy 
się do Oifi-dy Pilicy, odległej o 18 km od Za­
wiercia. Tam też nieopodal b erze początek 
rzeka Pilica. O trzy kilometry za Pilicą rze­
ka jest jełż dobra, t. zm. że kajak jako tako 
utrzymują, sńę tr - wodzie. Tutaj właśnie 
16 lipca wcześnie rano spuszczamy -kajaki na 
wodę- żwawo wchodzi nasza piątka z dru- 
>ess ,^tas^n Wffldesn" ne czele. Diuezego

piątka, a nie ósemka? — ktoś zapyta. Otóż 
reszta pracuje zawodowo i nie mogła się wy­
brać, nie dostając urlopu, Ws!adamy do 
swych kajaków, — każdy jest wzruszony. 
Spoglądamy z diumą na kajak! t wprost nie 
wierzymy, że my, do-piero p-owstająoy zastęp, 
nie zahartowani, zdołaliśmy o własnych siłach 
wyruszyć z wis trem w ziaiwódy. A te jakby 
nas zrozum ały, same ruszają z prądem na­
przód. Zadowoleń1' śpiewamy:

Płyń łódko wszą, płyń, 
Płyń z biegiem fal!

Echo tej piosenki ginie zaraz, g<łz'eś w 
rannych -oparach, które ciężko i leniwie dżw - 
gają się ku górze. Stawiamy pierwsze kroki,

Kołków, .pozostałoś©' po spalonych mo­
stach, jest pełno. Każdy więc silnie wypa­
truje -wirującej wody, bo -wie, że tu kołek,

n czym małe dziecko, zawsze — niezdarne 
nieudolne. Wiosło dumnie twi rde, ciężke. 
Kajaki krnąbrne, rozwydrzone. Zawsze płyną 
tam gdzie ne chcesz, ob jają się po zarośnię­
tych brzegach Pilicy. Do Koniecpc-la droga 
naprawdę uciążliwa. Mr.-se młynóiw i przeróż­
nych kładek, przez które mamy ćężką prze­
prawę. Po kliku dniach pamiątka1: odparzone 
ręce ód ciągłego przenoszenia j ruchu wioseł. 
Ranki rn- palcach obu rąk. Ból dz- wnie mity. 
Ne zmniejsza zapału, nie psuje humorów, 
które rozpanoszyły się na dobrze. Ciała na­
sze robią się ogorzałe od słońca ■ powietrza, 
orzeźwime iwodą — tryskają zdrowiem. Zdą­
ży! em-y ukochać kajaki, pracowity ruch wio-

Rosnera, Pływania żeglarskie odbww 
ły się na jachtach Polskiego Rbu 
Morskiego.

Na zakończenie cboau morskiej 
odbyły się dwa wyjazdy zagrani.caneT 
jachcie „Pirat" do portów Gdynia 
Gudhjem, Trelieborg, Allnge na fiorn 
holmie. Drugi wyjazd prowadził Z 
Swaneke, Nexo i Kalmaru. ■

Z innych dziedzin dużą poipulamo. 
ścią, poza wychcw-aincem fizyczny®, 
cieszą s ę strzelectwo i lotnictwo. *

TYDZIEŃ HARCERSTWA.
W dniach od 21 do 29 maja 193& 

harcerstwo gdańskie urządziło pro™, 
gaindowy tydzień, ukoronowany ognis- 
kiem zlotowym, przy .którego płomieniu 
do tysięcznego, kręgu harcerek, harce- 
rzy j przyjaciół harcerstwa wygfosi| 
piękne iprzemówienie p. minister pefco. 
mocny R. P. Marian Chodacki, ipod któ. 
rago protektoratem znajdowała się im­
preza.

K. P. H.
Kói Przyjaciół Harcerstwa 11: 

Gdańsku 4, oraz w S:edilicach i Oruni, 
Nowym Porcie, Wrzeszczu, Oliwie, Sfc 
potach, Brzeźnie i przy Z. Okręgu. A 
oto co mówi o tej pracy okręgowy kie­
rownik K. P. H„ p. Michał Urbanek:

„Starsze społeczeństwo w Gdańsku 
—, o ile chodzi o niesienie ipamocy mło. 
dzieży harcerskiej — może nie stanęło 
jeszcze u szczytu, ale pocieszającym 
jest to, że krok za krokiem do tegu 
szczytu się zbliża, że każdy tek następ, 
ny wykazuje stały postęp w porówna- 
niiu z poprzednim, Idzi-emy więc z » 
rą w przyszłość, że spełniamy dobra 
włożone nia nas obowiązki, i że tu na 
terenie Gdańska przygotowujemy » 
giełki, które służyć będą do utrwal® 
i wzmocnienia gmachu Nieśmiertefe/ 
Polski.**

Kronika harcerska
Godziny urzędowania sekretariatu K®. 

Chor. Począwszy od dna 5 września s®h4 
tarirat Kom. Chor, jest czynny codzie®1 
(oprócz środiy) cd godz. 17 do 20. W soboty 
sekretariat pracuje od godz. 15 do 18.

Pierwsza odprawa w Hufcu Dąbrowstan. 
W ubiegłą sobotę w harcówce I-szej drużj®' 
w Dąbrowie Górniczej odbyła sę pieWB» 
powakacyjna odprawa drużynowych Htfa- 
Macierzy.

Hulec! Hu lec'. Takim okrzykiem na.peł- 
niły salę Domu Społecznego- w Sosnowcu W’ 
czańskie zastępy, odpowiadając gromko n* 
zew Tarztana-Wodz-a.

Śwęto zakończenia harco-wego trudu, J®- 
boty mocnej i na miarę, zaszczycił swą 
nością druh prezes Obwodu, p. insp- I® 
wiec, oraz przyjaciele harcerstwa, rodlz c® ew" 
wów ' instruktorzy Chorągwi Zagł. ,

Szczegółowe ©pirwo-zdanie odkłtdasuy “ 
następnego numeru.

może sprawić figla, 
minąć spryciarza, nie
żo -kłopotu, trzeba szybko i sprawn e repero­
wać ka jak. Wszystkie te kłopoty nie od­
straszają nas wcale — przeciwnie, zachęcają, 
hartują i pchają d>o nowych przygód. Chcemy 
poznać czar nocy letniej. Jedz erąy urz nocą 
do godz. 12. Druh „Stary Wilk" jak zawsze
tak i teraz prowadzi. Ach jak to przyjem- 
n'e! Za każdym, krzakiąm kryje się coś no­
wego: tu pil ik zbudzony pluskiem iw oseł, bijąc 
mocno skrzydłami, umyka gdzie bezpieczniej. 
Tam znów wystraszona kaczka (dzika) daje 
nurka w -w>:dę, by s ę nieznajomym gość'om 
więcej nie pokaznó. Resztę nocy spędzamy 
w snopkach zżętego zboża, stożkowato roz­
stawionego na polu. Inne noce spędzamy na 
wonnym sianie w stodołach. Teraz rzeka 
staje się coraz głębszą 1 szerszą. Mamy moż­
ność się kąpać i- odfbyć trochę ćwiczeń — 
wsiąść na kajak na głębokiej wodzie, karu­
zelą i wele in. Ludziska wytrzeszczają na 
nas -oczy ■' pytają:

— Banowie daleko jadą? i
— Do Warszawy! — odpowiadamy.
— O laboga! — dziwują się i mówią:

— Tacy młodz! nie boją s'ę jechać wodą tak 
I daleko.

Mijzimsy wieś po w-si, m.'r.®to po mieści 
w Spalę płyną wspomn enia o-bcizowe z 1935r- 
Wszędz e niesiemy tą pogodę — harcffl®» 
Przestrzeń dzieląca nas, zmalała jedenasts?1’ 
dnia, zdobyri -my wody królowej rzek 
— Wisty. W-oda tu inna, o barwę szarej.1 
ruch tu inny. Spotykamy: statki, żag- 
galary i masę Ir-jaków, wiozących wyciecz* 
w ozów. Na Wiśle spędzamy jeden dzi 
osągemy swój cel: Warszawa! Przed 
czorem o godz. 6,30' wjeżdżamy w 
miasta ze śpiewem na ustach:

N ech śpieza żegla-rsk nasz -ród, _ 
Gdy łódź nasza- do portu przych0*3®’ 
Ozy słońce nas piecze czy chłód, 
Śpiewajmy pokiśmy młodzi . . . lt*L 

Ptosenkir nasza urywa pę, ląduje®? 
przystani harcersk ej. W ciągu czterech 
zwiedzamy stolicę j jej zabytk'. Uo 
cia wrócił śmy zdrowi, zadowoleni 1 P° 
zahaitc-wani, w ciągłych przygodach 1 „
pieczeństwBch. Nabraliśmy nowych r 
pracy i dużego zapału, 
wać za sobą więcej młodzieży starszej' 
nam ciągle jak ta -wodi' gdz eś paruć®- 
żyć ich do Po-łsk ego Morza, dać im to, 
zainteresuje. A wtedy nasze szeregi 
w ększą i przyniosą tym ludziom zadów 
a nam satysfakcję.

J. M. uczestnik
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Na gorącym uczynku
KRADZIEŻY nabiału

. dniach kierownik sklepu Spółdziel- 
rtaŁkej w Dobrowie Mieczysław Wi- 

n -.traki przyłap^ na gcrącym uczynku kra- 
3?je. masia i sera pracowniku tego sklepu 
dli^y Wilka z Dąbrowy. Wartość skrada o- 
'2. »M»1“ »’S”"S 280 0 ■»**( '»■
“Ł»~° P«?. któ“ P”™1* ’ w 

,.,r!w e doehwizeMa. ____

CZYJA PORTMONETKA? W wydizjile 
idczym P- P- w Sosnowcu znajduje sę do 
debra®3 portmonetka- z kilkoma złotymi.

rzen e kapitału Spółdzielni od 50 gr do 1 zł 
tygodniowo.

Przez stworzenie własnej Spółdzielń-, szew- 
cy-chału(pnicy pragną uniezależnić się od P-- 
średników-żydów.

ReferŚt na temat organizacj szewców 
chałupników, wygłosiła powiatowa instruktor-, 
kia przemysłu chałupniczego i ludowego, p 
Helena Heil g z Olkusza.

P Heilig od 20 bm. prowadzić będzie w Wol- 
br»m'u kurs wieczorowy dla szewców-chahip- 
ników.
X ZNÓW NIEZADOWOLONA Z ŻYCIA. W 
domach fabr. „Olkusz" us łowała postawić 
się życia pirzez wypicie esencj octowej, 20- 
letnia Maria Ż., panna. Denatkę przywieź o- 

I no do szpitali olkuskiego. Stan jej nie jest 
|groźny.

SF"A„SAVOY” SosnowiEC ul. 1-ftia 8.
. E’„ 6I-9U- PODZIEMIA — TEL, 62-791

KRO NIKĄ ZAWIERCIA
/ z ZEBRANIA CECHU. KRAWCÓW. W 
wie .Promień" w Zawierciu odbyło się pod 
„„Udnictwem starszego cechu p. Żarno­
wieckiego, informacyjne zebranie Cechu kraw 
tów j pokrewnych zawodów. Na zebraniu 
tym obecny był rado- Izby Rzemieśln czej w 
Kielcach p. Gruszczyński, który dokładnie 
szczegółowo wyjaśnił ustawę z- 1927 r. o rze­
miośle oraz nielegalnym prowadzeń u war­
sztatów pracy uczenie. Pod kon ec zebraniu 
urząd Cechu wyjaśnił, że w każdy poniedzia­
łek urzęduje w lokalu własnym przy ul. P ł- 
sudskiego 55 od godz. 18—20 i udziela wszel- 
kch informacji co do składania egzaminów. 
Na zebran e przybyło zaledwie 12 osób.

X ZBIÓRKA ULICZNA NA OCIEMNIA­
ŁYCH. Jak na terenie całej Polski, tak i w 
Zawierciu, w dniach 17, 18 ■ 19 bm. odbywać 
się będze zbiórka na Tow. ociemniałych w 
Laskach. Zbórkę organ zuje Polska Macierz 
Szkolne wspólnie z PCK.

iiimm
OUO ZORYSZ:

( l \ najlepsi wykonawcy tańców huculskich i góralskich

/W JOLANTA ZIELIŃSKA:
( L-'; mazur — STEP — walc angielski
\jyĆosr^Mtjs
'Z >świetna orkiestra znanych kompozytorów:

i i i i i i i i | NORBERTA BILSKIEGO i STEFANA ARSKIEGO
j z Warszawy

NOWY PROGRAM OD 1 WRZEŚNIA 1938:

ŻYCIE GOSPODARCZE
10 milionów zł. ujemnego salda

w bilansie handlowym za sierpień

X CZYN GODNY NAŚLADOWANIA. Ku u- 
czczeniu pamięci ks. prałata Fr. Zientary, Ka­
tolickie Stowarzyszenie mężów w Zaw erc u 
złożyło w naszej flii kwotę 25 zł 70 gr, na 
ochronkę im. H. Sienikiew cza w Zawierciu.

Bilans handlu zagrań cznego Rzeczypospo-1 
litej Polskiej i W. M. Gdańska przedstaw ?ł 
się w sierpniu br. — według tymczasowych 
obl czeń Głównego Urzędu Statystycznego — 
jak rnstępuje: Przywóz 262.165 ton, war­
tości 105.640 tys. zł. Wywóz 1.252.396 ton, 
wartość 95.206 tys. złotych.

Ujemne saldo w sierpniu br. wyniosło 
więc 10.454 tys. zł.

Na ujemne saldo bilansu handlowego 
wpłynął poważnie przywóz towarów z N'e-

™ OLKUSZA
Robotnicy miejscy

UZYSKA U PODWYŻKĘ PŁAC
Onegdaj robotnicy zatrudnieni przy kana­

lizacji : innych robotach oniejskeh- w Olku- 
™, porzucił pracę ru trzy godziny, żądając 
podwyżki do 8 zł na dn ówkę, zamiast dotych- 
W5sowej A 2.60.

Burmistrz Majewsk' żądanie robotników 
uwzględnił, lecz Oświadczył, że z powodu bra­
ku funduszów, praca odbywać się będz e n? 
dwa turnusy, t. j., że -każdy robotnik praco- 
w-’ć będzie po 5 dni w tygodniu.

Chałupnicy z Wolbromia
ORGANIZUJĄ SIĘ

W Wolbromiu odbyło się onegdaj zebrań e 
wewców . chałupników, na któnym znipadła 
ur wała założenia własnej Spółdzielni. Każdy 
c onek -spółdzielca bęćiz e wpłacał na -stwo-

K

przygotowania, celem -wystawienia najlepsze­
go składu. Zawody zatem zapowiadają się 
hiteresująco.

WYJAZD LEKKOATLETEK
DO WIEDNIA

We czwartek 15 bm. rano wyjeżdża z Wars 
ssawy do Wiednia kobieca reprezentacja lek­
koatletyczna na mistrzostwa Europy 17—18 
bm. w W edniu.

W skład drużyny wchodzą: Walasiewczów- 
na, Książkiewiczówwi, Gawrońska, Kałużowa, 
Flakowiczówna, Cejzikowa i Słomczewskn-. 
Jako k erown czka jedzie p. Woynsrowska.

Program zawodów wygląda następująco: 
17 bm. 100 m., kula, 80 m płotki. 18 bm.; 
200 m,' w zwyż, dysk, oszczep, 4x100 m.

SPORTOWCY NA STOLE 
CHIRURGICZNYM

Znany ten si stu Tarło-wski poddał się w po­
niedziałek operacji wycęci-a łękotki Taktów* 
ski przebywać będzie w szpitalu przez k łka 
tygodni, a Łi dwa miesiące będzie mógł roz­
począć trening.

Równ eż w poniedziałek odbyin się operacja 
wycięcia wyrostka robaczkowego znanej lek- 
koatletce Kwaśn ewsldej-Trytko.wej. świetna 

oszczepniczka przebywać będzie w szpitalu 
przez dwa tygodn'e.

mlec z tytułu 1 kwidacji zamrożonych należ­
ności za tranzyt kolejowy przez Polskę. 'Gdy­
by powyższego przywozu nie uwzględnić w 
b-lansie handlowym, saldo ujemne spadłoby 
do około 4 milionów złotych.

W porównań u do lipca br. wywóz spad! 
o 588 tys. zł., natomiast przywóz zmniejszył 
się o 1.555 tys. złotych,

Dla porównania zaznaczyć należy,' że . w 
s erpniu 1957 r. przywóz miał wartość 106,9 
mil. zł., wywóz zaś 96,5 m l. zł.

SPORT O

PUBLICZNYCH INSTYTUCYJ 
OSZCZĘDNOŚCIOWYCH.

PRZESZKOLENIE BOKSERÓW 
W SOSNOWCU

W ramach akcji wyszkoleniowej Miejsk 
Komitet PW i WF w Sosnowcu organ zijje w 
czasie cd l.IX do 15.XI — kurs bokserski dla 
członków klubów z terenu Sosnowca, ćw cie­
nia odbywać się będą w sali KPW przy ul. 
K lińskiego 8 5 pod kierownictwem trenera 
(nauczyc ela) p. Zygfryda Wendego z Kato­
wic przy współpracy pp. Stefana Garsteckie 
go i Zygmunta Domańskiego.

ćwiczenia odbywać się będą w pon edz aJk’, 
śirody i piątki od godz. 19 do 21.

Na kurs mogą zgiń siać sę i n ezrzeszen .
Kierownictwo kursu spoczywa w rękach p. 

Kamizeli.
PO NIEMCACH JUGOSŁAWIA

W niedzielę, dnia 25 wrześn a br., a w ęc 
w tydzień po meczu z Niemcami piłkarze ns- 
s rozegrają m ędzypaństwowe spotkanie z

Jugosławią, z którą graliśmy ostatnio dwa 
mecze o mistrzostwo świata, wygrywając 
przed' rokiem w Warszawie 4:0 • przegrywa­
jąc w kw etniu w Belgradzie 0:1.

Tym razem będzie to mecz o Puchar Jego 
Królewskiej Mości P otrą TI.

Mecz Polska — Jugosławia odbędzie się ńa 
stsdion e Wojska Polskiego o godz. 15.30.

ZAPAŚNICY POLSCY
POKONALI GDAŃSK

Drużyna polskich zapaśników, przebywa­
jąca na obozie w Wieżycy (Szwajcaria ka­
szubska) rozegrała wczoraj mecz z reprezen­
tacją Gdańska, bijąc ją 6:1.

POLONIA — KSM
W niedzielę o godz. 16 na bo sku Pol. Klu­

bu Sportowego w Sosnowcu odbędzie się mecz 
o m strzostwo klasy ,,B“ pomiędzy TS Polo­
nia — KSM Stary Sielec. Każda z tych dru­
żyn chcąc pozyskać dwa cenne punkty, rob'

W dniu 11 bm. odbyła się w gma­
chu M. K. K. O. m. Lwowa pod prze­
wodnictwem prezesa P. K. O. dr. Hen­
ryka Grubera III kolejna konferencja 
•Komitetu Porozumiewawczego Publicz­
nych Instytucyj Oszczędnościowych.

W konferencji wz’ęli udział między 
innymi: pp. prezes Mikołaj Dolanowski, 
prezes dr. Stefan Uhma, prezydent 
Leon Barciszewśki, prezes Chudtzyński, 
dyrektorowie P. K. O. i K. K. O.

Tematem obrad były kwestie zwią­
zane z zagadnieniami świadczeń obciąi 
źających publiczne instytucje oszeizę- 
dnośoiowo-kredytowe. Wyczerpujący 
referat wygłosił dyr. Czajkowski.

W czasie dyskusji odbywającej się 
w atmosferze wizajemnego -zrozumienia 
i życzliwości poruszono cały szereg 
spraw żywotnych, dotyczących obu ty* 
pów instytueyj oszczędnościowych.

Frosimy naszych 
zamiejscowych 
i miejscowych

P. T. Prenumeratorów

O WPŁACENIE PRENUMERATY 
za wrzesień 1938 r.

WMittm „Kuriera

°- s 0 Y K A

Adaptacja autoryzowana
------- 6)

Nie zdążył go opętać zły duch gry, ale przy- 
oczy.a tajemnica, której daremnie by s-.ę opierała 

nabura majom -es-zczańska. Zewnętrzna powło- 
Jeszcze zachowała pozory niezależności, lecz we- 

^tetrznie jlUg uległ i przystosował się do otoczenia, 
tecz-ność i powaga życiowa — dz-.wne w tej for- 
e dla jego wieku — n:e były wytnaikiein wyrobio- 

charakteru, stanowiły po prostu naleciałość, 
yw śnodiowiska, w którym Woloszynowicz żył i 

cracal się stale. 
Gra trwała. Różnie się zdarzało, ale jak dotąd 

^wyższeła ilość uderzeń trafnych.
jjei-W(>ł<>&2,^now',aŁ z -zapartym oddechem paitazai -na 
tt, stolik. Nie zaiwsze mógł się dostawiać, po- 
czątku graniczonym wyjściu bank był na po­
le okryty w całości, ipaizez grających przy sto 
te,; , °^°Zas stawki w myśli: na przykład, w 
ciem Wlgrałby piękną laskę z masywnym oku- 

sr-ebmym, którą upatrzył sobie dawno w modu

nym sklepie z konfekcją męską . . . teraz przegrał­
by złoty drobiazg, który zamierzał kupić w upo­
minku dla Nory... wygrałby go w następnym roz­
daniu kart...

Trzymał w drżących pakach pieniądze i czekał 
z niecierpliwością, kiedy Je będz-.e mógł postawić...

Odzyskał ,powoli przy+emność dopiero po paru 
god-zinach, gdy gra się skończyła. Przeliczył pien-.ą- 
dze. Okazało się, że teraz miał pstnad sześćset zło­
tych. Był niesłychanie dumny z powodzenia.

—- Chce pan jeszcze zagrać? — zapytał Wehlen- 
Bojemslc i spojrzał na zegarek. — Za niecałą go­
dzinę złoży się mowa partia- Tymczasem zdążymy 
zjeść kolację.

Zwrócił saę z tą propozycją do W-cłcszynowicza 
który się zmieszał nieco ; zgodził, zanim się zasta­
nowił, czy naprawdę ma chęć. Oczywiście, rozstrzy­
gającą rolę odegrało to, że się czuł zaszczycony tyi.n 
■wyróżnieniem.

Wehlen-Bojemski zapytał następnie Borosaai, 
czy s:ę do nich przyłączy, lecz ten odmówił, dzięku­
jąc wylewnie i uzasadniając to brakiem gotówki.

W rzeczywistości Boirosz wygrał sto kilkadzie­
siąt złotych, ,z,aoisnąl je mocno w garści" — jak 
mówią -karciarze — i widocznie nie chcial ryzykować, 
wystawiając swjoe szczęście na ponowną próbę. Wy­
dało s:ę to daiwine Wokszymo-wiicizcwi, który wiedział 
z całą pewnością, że Boniez miał tera^ znacznie wię­

cej .pieniędzy niż przy wejściu do klubu. Zresztą nie 
obchodziło go wcale, jakim: względami się powodo­
wał kolega, odmawiając dalszego udziału w grze. Za­
prosił go wspaniałomyślnie na kolację.

. Z poprzednich partnerów Wehlena-Bojemsfcie- 
go pozostał tylko Anglik, którego tu wszyscy nazy­
wali „mister A-ustin".

Zeszli we czwórkę -na dół do restauracji klubo­
wej ...

We wspomnieniach Wołoszynowioza późniejsze 
wydarzenia tej nocy zlały się w jeden obraz, którego 
blask i przepych wydawał się waęcz -nieprawdo­
podobny.

Po kolacji całe towarzystwo, z wyjątkiem Bo- 
rosza,, znów się przeniosła na górę, lecz tym razem 
do gabinetu, urządzonego z nieco przesadną wystaiw- 
nośc ą. Tu już się zebrało sporo osób, stał długi stół, 
obstawiany krzesłami i przykryty zielonym suknem, 
•na nim leżało kilka gier nowych, jeszcze nlerotzpo- 
ezętych kart.

NoiwopnzybyOa zaczęli się witać. Wołoszymowioz 
też ehodtaił dokcla, ściskał czyjeś dłonie, słyszał sae 
reg nazwisk, wymieniał swoje, czając już teraz emo­
cjonujący prżedsmak hazardu.

-• -w No^cóż, panowie, może pociągniemy miej­
sca? Szkoda czasu ... — powiedział barczysty sma­
gły jegemeść z dużym pierścieniem brylantowym -na 
lewej ręce.
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Pod osłoną dymu — toczy się walka na Jesiennych ugorach. Ten seJski krajobraz, nie 
zwiastuje ntcr.ym, że w jego obręb e padają ranni i zabici

Zawiadamiamy P.T. Odbiorców,
że dzisiaj o godzinie 17 w naszym lokalu propagan- , 
dowym przy sklepie Elektrowni, Sosnowiec Pił3ud- ' 
skiego 18 odbędzie się pokaz gotowania elektrycz- A 
nością p.n.: y

Potrawy z pomidorów na płytce" 4
na który wszystkich zainteresowanych uprzejmie zapraszamy.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S.A. 4

Niezwykła przygoda złodzieja
W sądzie w Budapeszcie odbyła się I Kiedy na uboczu począł portfel opróż- 

rozprawa rozwodowa, która wy wołała I niać z gotówki, zau ważył, że są w n m 
wśród (przysłuchującego się aiudytorium ' ’ ' 
(wdedlką wesołość ®e względu na niezwy­
kłą drogę, na której zdradzany mąiż 
2ddbył dowody niewierności swej żony.

Oto pewnego dnia mąż na dworcu, 
jako zawodowy kiesOT-n‘kiotw:,ec, wycią- 1 
gnął jakiemuś panu portfel z kieszeni. .

Harcerze polscy
W CZECHOSŁOWACJI

W obecnym sezonie letnim harcertewo 
polske w Czechosłowacji /zorganizowało 12 
obozów stałych ■ wędrownych, jak rćhnież 
kolonii. Wspomniane obc®y były zorganizo­
wane w formie wycieczek po Słowaczyźn e. 
Dodać należy., że w rumach imprez harcer- 
sk ch odbyło- się szereg „ognisk", które cie­
szyły się w elkim powodzeniem wśród miej­
scowej ludności słowackiej.

Uczestnicy jednego z obozów haroerskch, 
urządzonego pod Złinem, wzięli udiz ał w zlo­
cie sokolstwa słowackiego, pełniąc służbę sa- 
ntarną. Za jej sprawną organiskcję podz ę- 
fcowałi specjalnie harcerzom organizatorzy

J DROBNE k

KUPNO 
i SPRZEDAŁ

POSADY 
i PRACE

Bociany zatkały
KOMIN FABRYCZNY.

W miejscowości Hamseberg w< Niem­
czech miał miejsce ciekawy wypadek. 
Po odremontowaniu nieczynnej gorzel­
ni, próbowano rozpalić palenisko. Nie 
choialo ono jednak woale „ciągnąć", tak 
że musiano poddać ikonitrol.; cały prze­
wód kominowy. I tu wyjaśniła się za­
gadka trudności rozpałenia paleniska.

W kominie tkwiły dwa bocaany, za­
czadzone dymem, ledwie Żywe Widocz­
nie w wędrówce na południe musiały 
wpaść do wnętrza komina, me mogąc 
następnie się -wydostać. Obecnie poao- 
sbają jeszcze na kuracji we dworze i 
jest wątpliwe, vng będą w stanie odle­
cieć na pofełdńie.

także listy. Ku swemu zdumi.en-.iu -r— 
stwierdził, że charakter pisma jest łu­
dząco podobny do pisma jego żony.

Zaintrygowany tym zabrał sę do 
studiowania tych hstów. Okazało się, 
że autorką listów była rzeczywiście je­
go żona. Z treści ich złodzi ej dowie­
dział s:ę, że żona zdradza go z mężczy­
zną przed chwilą okradzionym. Na tej 
ipodstawie wniósł skargę rozwodową.

Sąd unieważnił małżeństwo, ale ne- 
stety, złodzieja z miejsca aresztowano, 
gdyż żona z 'zemsty adtradzuia, na ja­
kiej drodze jej mąiż doszedł do tych do­
wodów rzeczowych.

Jachtem do Afryki
Trzej harcerze z 59 warszawskiej żeglar­

skiej dwnżyny harcerskiej odbywają obecne 
wielką podróż morską na jachc e harce skim 
„Pcleszuk" z Gdyni przez Cherburg i Lizbonę 
do L beri i (Afryka Zach.). Podróż, jak rów­
nież pobyt w Lberii zostały obliczone przez 
dzielnych żeig.Trzy na przeciąg jednego roku.

W dniach ostatnch władze harcerskie 
otrzymały meldunek od załogi jachtu, dcno- 
szący o pomyślnym zakończeniu w Cherburgu 
perwszego etapu podróży.

Chrześcijańska pracow 
mft FUTER 

w Sosnowcu, 5 Maja 29 
obok Ubezpieczalni Spo 
łecznej wykonuje wszel 
k e prace w zakres kuś­
nierstwa wchodzące. 
Telefon 61570 3924

PRAWDZIWA 
rasa dogów młodych 
do sprzedania. Będz n, 
Sieleck.a 19. *133

POSZUKUJĘ 
się doświadczonego Ł 
rzędnika biurowego a 
zrrjomością stencgn 

fi polsko . nemieckitj 
i piszącego biegle a 
maszynie. Oferty sjj 
F. F. do Adminislnę 
n niejszego pisma, _ 
________________ 411)

FUTRA 
mufki, czapeczki i koł- 
n erze wykonywa War 
szawianika sposobem 
paryskim szykownie, 
tanio — żeromskego 
6 m. 8. 4131

KURSY
Kroju. Szycia, Mtó 
Iow a nia Zaborowską 
przyjmują zapisy, &■ 
snowiec, Plsudskisj 
18. 3W

Popierajcie i zapisujcie się 
na członków L. 0. P. P.

UWAGA!
Tanio okazyjnie do 
■gpnzediataa owocarnia. 
Dąbrowa, 3 Maja 14.

4120

Różne
GARAŻOWANIE

samochodów, 
wacja, remonty, ptiji 
muje „Autorach" $:• 
snowiec, 1 Msji ii 
Telefon 61-556. S

Przemyt opium
W GUZIKACH.

PołBcg-a londyńska od dłuższego cza­
su poddała obserwacji pewną bardzo 
elegancką ć przystojną Armamkę, która 
odbywała częste podróże pomiędzy Lon­
dynem, Calais i Paryżem. Przebywała 
ona' poza tym w maj-wytwomiejsz.ywi 
towarzystwie, zawsze będąc przy dużej 
gotówce.

Obserwacje doprowadziły do bardzo 
ciekawych rezultatów. Oto okazało się, 
że owa piękność była szmuglerką opśuifl 
Lecz jeszcze ciekawszym był fakt, że 
©plpm, szmugłowała w guzikach od ko­
stiumu.

Wznowienie filmu

KINO „EDEN"

SPRZEDAM 
rewolwer . fcal ber 7.55 
posiadaczowi pozwole­
nia. W adomość: „Ku­
rier Zi2chcdn“. 4152

LOKALE

DZIŚDZIŚ!KHiO-TEATR życia węgierskiego p. Ł

W roi. gł. Zofia Batycka, Karoli"11 
Łubieńska, Bogusław Sambor**1’ 
Józef Węgrzyn i Adam Brodzi**

POWITANIE WOJSK
Juk J w całej Polsce — odbyło się .wczoraj w Sosnowcu 

czeń żołnienay. Na zdjęciu — powitane zołmerzy O. N.

K NO

DZIŚ
DEANNA DURBIN, HERBERT MARSHALL 

w rewelacyjnej komedii 

„PENSJONARKA”
Udział bierze:

słynny chór chłopców wiedeńskich oraz zespół har- 
monistów Cappa Barra

Bocz. o godz. 17.30 w niedzielę o g. 15.30 J
SOSNOWIEC — Redakcja: Piłsudskiego nr. 

TeL 61064. Skrytka pocztowa 62.
Ądmilustracja: Piłsudskiego 4. Tel. 61073 

... UMUzomy przyjmuje
godz. 11 — 1 t od b — 7.

Rękopisów reefakcja nie zwraca.

n

POKÓJ
umeblowany w centrum 
Sosnowca, wygody, te­
lefon, łaz enka, wynaj­
mą panu(ni) ód 15-go 
września. Informacje 
telefon 617-54. 4004

REKLAMA 
JEST DŹWIGNIĄ 

HANDLU!

POMNIE 
i rzeźby artjśp* 
orąz wszelkie W® 
betonowe polsci t 

nio „Wiktoria" N» 
wa. ul. Namtoiw 
41, tel. 68-436. D<ł» 
ne warunki płatacie 
Robota gwaranta"-

POSZUKUJ?
inteligenta, tóif * 
dziel lekcji strzel1 
za dobrym 
dzeniem. Laty: St®> 
wiec, poste - 
S. W.

W CZAR DASZ1W1

i S-ka 
w Sosnowcu

im. Kino łiiiit

w roli gł. JUNE KNIGHT
MUZY KAI________ SP1EW1________________TANIEJ

Aonns. Wkrótce „Przygody Robin Hooda”

Wiersz milimetrowy jednoiamowy; na i-ej stronie, względnie przed- tekstem 1 zŁ; w tek­
ście 60 gr.; za tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłosze­
nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 7 U mm: 
w niedzielę i święta 25“/« drożej. Układ tabelaryczny 2ó°A drożej. Numery dowodowe płatne. 

U Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZEŃ1^
Po 10 wyrazów w keżdean kosztuj# 

30 drobnych OgŁ 28 d-
20 drobnych ogŁ 13.tXl M.
10 drobnych ogi. 7.00 at
5 drobnych ogi. 4.00 . 5 g

Za każdy wyraz dodatkowy dopłaca się P

KA$IMIERZ-PORĄBKA, ul. Wiejska* 13, Leon 

gfflAtłTOB MACZ. STEFAN ARNOLD. — — DRUK „KURJERA ZACHODNIEGO" W SOSNO.WGU. HŁSUDSfiiK<; —'^RYK

BĘDZIN, ulica Małachowskiego 1. — DĄBROWA, Sobieskiego, róg 5 Maja, tel.68.502, p. J. Góralski. GRODZIEC, Kiosk p
WpJft&WlCE KUM, fe.osk p. jaśkowskiegu. ŁAiiY, Wł. Jaworski. OIKUSZ, Rynek, koskp. Kordaszews-kiego. STRZEMIESZYCE,^"’
gat»ud’W. Bag.nssitj. ZAwiEiiuit, J maja 2>’. Z-^BKU .v 1UE, kiosk p. Krupy. ŻARKI, Fr. Uacań. M YSZKÓW, kiosk St. Jaworsk * '
PILICA, Rynea, Jaworski. — CZELADŹ, wieczorKowa, Staszica 27. — KAZIMIERZ-PORĄBKA, ul. Wiejska 13, Leon Mączka.


